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Bajki o końcu Świata i weksiach, które Bóg każe płacić 


Za Kulisami Klasztoru marjawickieśo 


Dalszy ciąg sprawy przeciw ks. A. Kowalskiemu w Sądzie Apelacyjnym 


Warszawski koresp. „Głosu 
Polskiego" (S.) telefonuje: 


Wczoraj od rana przystąpio- 
no do przesłuchania dyrektora 
Zarębskiego, twórcę oskarże- 
nia, który w sądzie płockim sze 
roko mówił o zwiastowanyra 
przez Kowalskiego końcu świa- 
ta, ściąganiu marjawitów z oa- 
łej Polski do klasztoru płockie- 
go, czynieniu ogromnych gaku- 
pów, przedmiotów luksusowych 
i zgoła niepotrzebnych na 
weksle, o nierniknionym kra- 
chu finansowym, wobec odło- 
żenią na inny termin końca 
Świata oraz o skandalach, takie 
działy się w klasztorze z racji 
niepłacenia weksli. 

Dyr. Zarębski pozatem był 
opiekunem wszystkich skrzyw- 
dzonych dziewcząt. które, ma- 
jąc dosyć hańby w murach 
klasztoru, pouciekały. 


Nowym zupełnie Świadkiem | 
jest młoda mężatka Kaczorowa ! 


Agrarjusze niemieccy występują przeciwko 


i WETIU. 


która samorzutnie zgłosiła swą |danego pewnej firmie za wybra |nujących w klasztorze płockim, !dowei pani Kaczorowa pokaza- 
kandydaturę, do zeznań jej przy [ne towary. Marjawici zewsządjniegdyś osobą zaufaną Kowal- |ła list otrzymany przed paro- 
wiązują wielką wagę, gdyż ma-|naciskami byli o honorowani je | skiego: p. Tołpychowa. |ma dniamj od swojej siostry. 
ją one zawerać cały szereg to|zobowiązań j z pieniędzmi by- | 07 Ady która dotychczas pozostaję w 
wych rewelacyjnych szczegó-j|ło u nich krucho w owym cza-; Wynika z powyższego, że | klasztorze, jako zakonnica ma- 
łów o praktykach Kowalskiego |sie. Re ces apelacyjny wo sa meg |cjwicka, 
; i jwitów posuwa się naprzód 
NA PE da pis wszystkie W liście tym, uiętym zresztą 
poszkodowane, których zezna- |ATdzo oględnie, siostra poucza 
| nia, jak można wnosić z wrażeń | 4 jak ma zeznawać, pisząc 
„(kul luarowych, szły po tej samej mniej więcej w tym sensie, że 
linji co w sądzie okręgowym, |"ja5PV się pytali o to, lub tamto 


Kowalski, Który lubił w noz- 

Pozatem na wczoraj wyzna-łmowach z kupcami. operować 
czeni byli dla przesłuchania: b, + cudami j wstawiennictwem pko 
duchowny marjawicki Banasiak tba, rzekł: „Jak Pan Bóg a 
a obecnie ksiądz kościoła naro | to jeszcze jutro weksel wyk 


dowego w Zagłębiu Dąbrow- i pig ; narażając je na krzyżowy ogień |7S7nai tak a tak“, tu znajdują 
skiem, uważany za największe) Na o Welt: „Proszę „arcy” |pytań ze strony obrońców. się zdania ujęte w cudzysłowy. 
go wroga mariawityzmu, ibiskupa* co tu ma Pan Bóg? Dalej poucza ją siostra, że jeśfi 


r i , ora 7 Przez cały niemal dzień był 
Następnie szwagier dyrekto= | Przecież weksel pan podpisał... | na aozirawie! 0 oiod. dy 


ien r Í rzypominały coś, to winna od- 
ra Zarębskiego p: Welt, który wi Obecnie Welt jest poróżniony | | rektor departamentu wyznań w |? Z MATY COS, fo winie % 
okresie „zrozumień į objawień iZ Zarębskim. z którym zerwał; a ce ł |Powiedzieć, że wie lepiej 
i f h > ministerstwie oświaty, przysłu- |nich*. 
Kowalskiego, był w stosunkach | stosunki handlowe jak i oso- chując się uważnie rozprawie. | 


handiowych z klasztorem, a na | biste. O praktykach z mandoli-| vysród bywalców procesu naj; Wreszcie Slosita zakonnica 
kwestię końca Świata zapatry” [nis tkami, nic nie wie. | większę zainteresowanie budzi- i przestrzega by była mądra i 
wał się trzeźwo —-po handlo-;" Dalej wyznaczono na wczoraj tta wyżej Wskazana, p. Kaczu-ipisze: „Boję się o siebie, ba 
przesłuchanie b. zakonnic: F'- rowa, niegdyś zakonnica maria |znam twój charakter, patrz: ty- 
Godną przytoczenia jest roz- i jałkowskiej, Głogoczewskiej, Se wiceka,, która opuściła klasztor, le wystąpiło į spokojnie siedzi. 
"mowa, jaką w owym czasie ,jównej i Gabackiej. Badaną by- nie mogąc znieść paniijącej tam | Bądź i ty mądrą”. List ten mo- 
| Welt prowadził z Kowalskim./ła również autorka. pierwszych | atmosfery. |, mieć poważne znaczenie dla 
Chodziło o wykupienie weksla, | pami ętników o stosunkach pa- W rozmowie w poczekalni szą tsprawy 


inne koleżanki „będą mówiły, 


e—a 7 00 A 


traktatowi handlowemu z Polską 


BERLIN.  27-go listopada 
Hugenbergowski „Taś”. zapo* 
wiąda, iż w związku z bardzo 
poważnemi wątpliwościami, 
podniesionemi przez stronnic 
two ludowe i centrum prze- 
ciwko umowie wyrównawczej 
z Polską, dojdzie na dzisiej- 
szem posiedzeniu komisji spraw 
zagranicznych Reichstagu do 
ożywionej dyskusji” 

Główną część Zadania w od 
pieraniu ataków, skierowanych 
przeciwko umowie, pozosta- 
wić ma rząd posłowi niemiec- 
kiemu p. Rauscherowi, jako 
temę, który umowu wyrów- 
nawczą z Polską parafował i 
który jednocześnie za toczące 
się rokowania traktatowe od- 
powiada. 


BERLIN. 27. 11. Na dzisiej 
szym posiedzeniu korpisji spraw 
zagranicznych Reichstagu do- 
szło do bardzo burzliwej dy- 
skusji na temat zawarcia trak 
tatu handlowego z Polską. 

Posłowie stronnictwa ludo- 


nicznych- 


Burzliwa dyskusja w komisji spraw zagranicznych Reichstagu 


powiadali się przeciwko zawar 
ciu traktatu handlowego który 
ioh zdaniem jest bardzo nie- 
dogodny dla Niemiec. 


BERLIN, 27.11. (Tel. wł,) Dziś 


Scheidemana. Posiedzenie jspraw zagranicznych Rzeszyłkowanych przez stronnictwo hu 
miało charakter poufmy i rozpa | dr. Curtius. genberza. 

trywano na niem sprawę stosun „Berliner Tageblatt“ donosi 
ków handlowych polsko - nie- jo przebiegu dyskusji, iż poseł 
mieckich. centrowy Ulitzka wystąpił z za 
rzutami przeciwko projektowi 
Hl iee. wyrównawczej polsko- 


ro 


W toku dyskusji zabrał głos 
„poseł niemiecki przy rządzie 
Rzplitej p. Rauscher, który 
odbyło się posiedzenie komisji|  Wyczerpujący referat o sta” | szczegółowo uzasadniał treść u- 
spraw zagranicznych Reichsta- {nie i przebiegu rokowań polsko- jmowy likwidacyjnej, jako też i 
gu pod przewodnictwem posta Joiertięcich AP minister ' projektu OSC ostro kryty” 


niemieckiej. 

Narodowiec niemiecki von 
Hoetzscha, który zaatakował z 
racji traktatu polsko - niemiec- 
kiego min. Curtius spotkał się z 
natychmiastową ostrą repliką 
ministra spraw zagranicznych 
Rzeszy. 

Poseł Rauscher w uzasadnie- 
niach swych podkreślił, iż za- 
warcie umowy handlowej pol- 
sko-niem.eckiei przewidywane 
było już na sierpn'owej konfe- 
renci haskiej. 

BERLIN, 27.11. (Tet. wł.) — 
Frakcje prawicy. ludowej sejmu 
pruskiego zgłosiły trzy postula 
ty dotyczące rokowań polsko- 
| niernieckich, a mianowicie Kotni 
ysii do rokowań z Polską, gwa” 
rancji że Polska zniesie premie 


Trocki ukorzył się EH Stalinem? 


Rykow, Bucharin i Tomskij wystąpią z Politbiura 


RYGA. 27. XI, Ajencja „Tel Union podaje wiadomość z Moskwy, że 
w dniu wczorajszym miał nadejść do Moskwy na ręce Stalina list od Trockiego 
w którym prosi Trocki o wydanie mu zezwolenia na powrót do Rosji. W liście 
tym Trocki zaznacza iż nie będzie on prowadził żadnej akcji przeciwko Stalino- 
wi. Potwierdzenia tej wiadomości na razie brak, 


KOWNO. 27. XL (tel, wł „Głosu Polskiego“) Jak donoszą z Moskwy 
wiadomość o ustąpieniu dotychczasowego przedstawiciela Rosji w Niemczech, 
Krestińskiegoj urzędowo nie znalazła potwierdzenia. 

Donoszą też, że Rykow nie przyjął nominacji na komisarza spraw zagra-| 
Stanowisko to obejmie albo Mołotow albo Litwinow. Oświadczenie! 


wego i centrum, przeważnie | Rykowa, Bucharina i Tomskiego, że zrywają z prawicową opozycją nie zadowoli-' eksportowe i objęcie kontroli 
natomiast agratjusze ostro wyłło Stalina i Rykow wystąpi zarówno z Politbiura jak i Międzynarodówki. 


"nad przywozem prze min. rol: 


Najwyższy gmach 


Str. 2 


w Ameryce 


vo 


W Nowym Jorku buduje 
się obecnie z inicjatywy 
„Chrysler Motor” Cur Cor- 
poration olbrzymi gmach 
w wysokości 250 metrów 
68 piętrach, Będzie to naj- 
wyższy śmach w Ameryce 


Kw py jw py wy wy wy w 


(wy W 


| 


M. Karabanow i zadał mu straszny cios nożem w plecy, przebijając| 


sę a a 
Tel. 


OSTATNIEJ 
CHWILI 


SOFJA. Według wia- 
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Głos Polski 
Sowiety przerwały marsz w głąb Mandżurji 


| 

| w obawie przed Japonją, która zapowiedziała interwencję zbrojną 
| TOKIO; 27.11. (ATU.) W dniu |stawiciel rządu chińskiego przy į dzisiaj godzinną konferencję z | Ericiem Drummondem, próbu- 
| dzisiejszym rząd japoński Wwy- odbyt | sakretarzen Ligi Narodów, sirliąc spowodować 


stosował notę do sowietów, w Ą > 
której zapowiada, że w związ- Wojna na Dalekim Wschodzie 


rządzie szwajcarskim zajęcie się 
przez Ligę sprawą likwidacji 
konfliktu chińsko - sowieckie- 


Sọ, 


‘| Przėdstąawiciel Chin domagał 
l | się, aby Liga Narodów użyją 
|całej swej powagi i presji dla 
| najszybszego zlikwidowania ak 
| cji wojennej na terenie Mandżu 
rji, co pokrywać się będzie z 
„polityką Chin, które już od 
|dwu miesięcy dążą wszelkiemi 
‘silami do pokoju z Sowietami. 


ku z ostatnią ofenzywą wojsk 
sowieckich na Dalekim Wscho 
dzie i zagrożeniem interesów 
japońskich w Mandżurji Japon- 
ja celem obrony interesów swo 
ich obywateli będzie zmuszona 
ucięc się do wysłania oddzia- 
łów swych wojsk do zagrożo- 
nych terenów. 


a 


rze 


RYGA, 2711. (ATU) Rząd| 


sowiecki w odpowiedzi na notę 
Japonj: wystosował telegram 
do dowódcy wojsk sowieckich | 
ną Dalekim Wschodzie, w któ- | 
(rym nakazuje zaprzestamią dal 
szego marszu wojsk sowieckich 
w głąb Mandżurii. 


Ryga, 27.11. (ATU.) Ogłoszo 
no tekst noty rządu chińskiego. 
;wręczonej za pośrednictwem 
ambasady miemieckiej w Mo- 
skwie rządowi sowieckiemu z 
propozycjarni załatwienia za- 
targu na drodze pokojowej. 


Na Dalekim Wschodzie toczy się wojna ze wszystkimi 
związanymi z nią objawami, Na ilustracji naszej widzi- 


my nieszczęsnych uciekinierów chińskich zapełniających, 
w obawie przed pozostaniem na 
miasteczka 


linji walk, przyległe Rząd chiński proponuje nie- 
zwłocznie stworzenie miesza- 
nej komisji, złożonej w równej 
części z przedstawicieli Rosji 
i Chin pod przewodnictwem 
neutralnego arbitra: Idąc na re 
kę życzeniom rządu sowieckie- 
go, wypowiedziańym w nocie 
dnia 25 września o konieczno- 
$ci utrzymania pokoju na sra- 
nicy, rząd chiński proponuje. 
aby wojska  nieprzyiacielskie 
coinęły się o 50 kim. od grani- 


cy. 


mcy przyznają, że tajny sojusz 
między wojskami czerwonemi i „Reichwehrą* 


skierowany przeciw Polsce — istnieje! 
Wywody von Gerlacha o rewelacjach Biesiedowskiego 
Własna korespondencja „Gło cem 


znajduję się wielu ofice-|sunki ze Sowietami, których 
,su Polskiego". |rów, skompromitowanych moc-|skutki mogą być dlą Niemiec 

BERRLIN, 27.11. Znany nie-,no przez swą działalność w| tylko ujemne tak w polityce za 
mięcki publicysta von Gerlach | osławionei .czarnej Reichswch | granicznej fak i w stosunkach 


domości prasy tutejszej |komentuje w sposób następują” |rze*, która nie ma nic SA gia ida ae — kończy te| Rząd chiński proponuje, by 
dokonano w  okolicach|cy sensacyjne rewelacje Besie- | go z dawnemi adycian armii {żywo nas obchodzące  uwagi|mieszana komisja przy roz- 
lowskiegm j ) ie: ki i i ji! . . : 
dowskiego o tainem porozumie | cesarskiej, lecz wsławiła się| autor strzygamiu sporu kierowała Się 


Carybrodu, gdzie miał 
miejsce napad na „Orient 
Expres“, masowego 
aresztowania, Męską 
ludność kilku wst gra- 
nicznych sprowadzono 
do Carybrodu i osadzo- 
no w więzieniu, W sa- 


„mej wsi Borowo aresz- 


towano 500 chłopów, 
Zamknięło również częś 
ciowo granicę, 


NEW-JORK. Wszyst 
kie wiadomości z Wa- 
szyngtonu nie zapowia- 
dają wielkich rozbrojeń 
morskich Ameryki, któ- 
rych oczekiwano po kon 
terencji morskiej, Ostat- 
nio Ameryka przeciw- 
nie rozpoczęła budowę 
5 krążowników” 


KOWNO. Klerykal- 
na „Ritas“ w ostatnim 
numerze uskarża stę na 
Łotwę, utrzymując, iż 
zbyłnio trzyma ona stro 
nę wielkiego wroga Li- 
twy, t. j. Polski, 


PARYż. Wskutek 
przesilenia rządowego w 
Belgji jest możliwe, iż 
termin konterenci has- 
kiej zostanie przesunięty 
Ma to swoją zosadniczą 
przyczynę w łem, że 
przewodniczącym ko nte- 
rencji miał być Jaspar, 
jest zaś bardzo prawdo- 
podobne, iż Jaspar nie 
będzie miał prawa wzię- 
cia oficjalnego udziału 
w konterencji. 


Lekarz=Dentysta 


o 31 (Wschodnia( 
1.59-09. 


Ordynuje codziennie od 9-ej rana 


do 7-ej wieczór. 


niu między Reichswehra a S0-!|swą krwawa działalnością pod- 
wietami. czas zamieszek w Niemczech. 
„Jeśli twierdzenia Besiedow-: Dzięki właśnie tym czynnym 
skiego są słuszne. w takim ra-|wrogom republiki nawiązały 
zie rzucają one poważne oskac- | się od kilku lat podejrzane sto- 
żenie przeciw pewnym gdzłzia- | NEURO PAENT 
łom Reichswehry i przeciw jej 
wodzom, albowiem czerwona 
armia rosyjska į biała armia 
niemiecka byłyby. w myśl re ; 
welacji Besiedowskiego, ściśle 
ze sobą zespolone, nie tylko| 
pod wzgledem wsnółpracy oso! 
bistej kierowników i dowód | 
ców, lecz również i z punktu j 
widzenia technicznego, Współ- 
praca ta może mieć tylko opła- 


Jak wiadomo z depesz na- 
szych z przed dni kilku, tajny 
jooi armji czerwonej znie- 
miecką może być skierowany 
$ałównie przeciw Polsce. 


istniejącymi zwyczajami stoso- 
wanymi w międzynarodowych 
komisiach roziemczych. 


od 


~ 


NEW-YORK, 27.11. (ATU.) 
W dniu dzisiejszym prezydent 
Hoover odbył dłuższą konferen 
cję z sekretarzem stanu spraw 
zagranicznych. Po konferench 
litej nie był wydany żaden ko- 
'mumikat, Z kół zbliżonych du 
Białego Domu dowiadujemy się 
iż tematem konferencji była 
sprawa interwencji Ameryki w 


Ustąpienie gabinetu belgijskiego 


Kae UB rias SANLI W BARCZA kwestii zatargu na Dalekim 
polityki zagramcznej — oświad Wschodzi 

cza dalei von Gerlach — zaś NV SOAKED, 

minister Reichswehry, general l 

Groener, winien być iaknaiprę- 

dzej wtajemniczony w machina, l 

sje pewnych jej wydzialów, W Atak prasy 

tym celu zaś pożądanem było- e „44 

by, by biał misje podsekr.stanit , sowieckiej 

którą mu ofiaruje rząd. by móc, 

w szerszym, niż, dotychczas i > ina Poiskę 

zakresie wgladnąć w tajniki dy Po WET 43 ~ ę RYGA, 27.11. (ATU.) Prasź 
plomacii niemieckiej. Reichs-| Po nieudanym kompromisie w sprawie flamandizowa- 


sowiecka wyzyskuje przeciwso 
wiecką demonstrację Ukraiń- 
ców we Lwowie dla gwałiow= 
nych ataków przeciwko Polsce 
„Komunist“ nazywa demonstra 
cję Iwowską — bezczelną insce 
nizacją piłsudczyzny i jej wier 
° flego lokaja Undo. Za bandycki 
Pożar napad na konsulad sowiecki 
ajwiększego samolotu wę Lwowie — pisze „Komunist' 
St. Zjednoczonych — odpowiedzialny jest faszy- 
NEW-YORK, 27.11. (Tel. wł) |stowski rząd polski, kt iri- 
„Głosu Polskiego‘) Nowy cztero |spjruje prasie polskiej od dłuż- 
motorowy aeroplan; największy |szego czasu kampanię przeciw: 


» > 5 p D r > z -C< a c Zi 7 OGZi yel s ad: > rę a y r 
wieziono do szpitala św. Trójcy w Kaliszu 17-letniego |” ADU cean Et a N s Erosa 
podczas lotu próbnego nad Mi-| Prawda“ tłomaczy aktywność 


Antoniego Dolskiego + ciężką raną, zadaną nożem W |neoia na dach domu, Samolot niepodległościowców na Ukra!- 
płuca. Dochodzenie policyjne stwierdziło, iż podczas |stanął w płomieniach, Które |nię sowieckiej poparciem im- 
zawodów dwu dzikich drużyn piłkarskich Dolski strze- |przerzuciły się na dwa domy. |perjalistycznej Polski. Oskar- 
lił bramkę, zadając klęskę drugiej stronie, Dotychczas są dwie osoby ran | żając rząd polski o przygotowa 

Grający w przeciwnej drużynie brat Dolskiego |"9 W tem p rzedsiawiciel depar inie wojny” przeciwko. Rosj s% 


A EF > ? 2 ud nego Bores. ssakiaż nie zez > 
Franciszek, rozgniewany przegraną, podbiegł do brata | 7 79u handlowego 50885.  |więckiej, pismo sowieckie powo 
| lie osób było w samolocie jluje się przytem na wychodzą 

5 R 2% doł " | niewiadomo, Samolot posiadał fce we Lwowie czasopismo „Ra 
go prawie na. wylot. Zanim zdołano go zatrzymać |miejsce na 30 osób. Ogromne da”, finansowane przez konsula 


nia uniwersytetu w Gandawie, gabinet belgijski uznął się 
zmuszonym zgłoszenia dymisji, Na ilustracji naszej 
widzimy członków dymisjonowaneśo gabinetu; siedzą od 
łewej ku prawej Vanthier, min, spr. zagr. Hymans, pre- 
mjer Jaspar, ostatni na prawo Janson, Stoją: Beels, min, 
wojny Broqueville, Lipens i ostatni na prawo Heymann 


wiehra — dodaje kończąc swe 
wy y autor uważa się zal 
państwo w państwie a naweti 
staje sie obcem ciałem w repu 
blice niemieckiej. 

W ministerstwie nią rządzą”! 


Zbrodnia na tle rywalizacji|, 
drużyn sportowych 
Za y,goala* nóż w płuca! 
KALISZ. 27. 111 W dniu wczorajszym przy- 


Franciszek zbiegł i dotychczas nie udalo się go Od-|morzę płomieni uniemożliwła sowieckiego we Lwowie, Łap” 
naleźć. Antoni Dolski dogorywa w szpitalu. 


dostęp do wnętrza samolotu  czyńskiego. | 
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Ten, który unie- 
szkodliwił zamach 


Księdzem, który wyrwał rewol- 

wer kobiecie, usiłuiącej za- 

strzelić w bazylice $w, Piotra 

w Rzymie, biskupa Smitha, 

był prałat, książę Jerzy Ba- 
warski 


SN TOSEEETTET + K CPESZEZPBASNEZO 


Najpiękniejszy 
rubin świata 
wykopano w Indjach 


Londyn, 27.X1 1929 r. 
Przed kilku miesiącami wy- 
wołało powszechną sensację 
wśród znawców drogecennych 
kamieni znalezienie w kopalni 
rubinów w Mogok (Birma) wspa- 
niałego szafiru wagi tysiąca ka- 
ratów oraz olbrzymiego rubinu: 
Rubin kupił pewien indyjski 
znawca za sto tysięcy rupji 
(trzysta tysięcy złotych), lecz 
właściwą wartość karnienia bę- 
dzie dopiero wtedy można o- 
szacować, gdy rubin ten będzie 
oszliifowany. 
Wykopany Szafir, który jest 
jeszcze cenniejszy wzbudził za- 


interesowanie wielu kupców, 
między niemi również amery- 
kańskich fachowców na tem 
polu. 


Jednogłośna opinja wszyst- 
kich brzmi w ten sposób, że 
ostatni szafir jest najpiękniej- 
szym ze wszystkich kiedykol- 
wiek wykopanych, Wielki ka- 
mień będzie prawdopodobnie 
podzielony na sześć części zaś 
szczęśliwi odkrywcy 
pewien młody lekarz i robotnik 
kamieniołów zażądali za niego 
siedemset tysięcy rupji. 


wiście z Nowego Yorku i wy-/ 


wiózł cenny ten bagaż w auto- | 


mobiln pod silną eskortą z Mo-' 
goku. 


Tragiczny ślub 
w aeroplanie 


Oboje nowożeńcy po- 
nieśli śmierć 


NOWY JORK, 27.11. 
imolocie, szybującym na wyso- 
kości 800 metrów ponad Roose 
velt - Field z szybkością 175 
km. na godzinę, odbył się Ślub, 
który zakończyć się miał ze- 
skoczeniem pary Ślubnej i 12 
gości weselnych na ziemię 
przy pomocy spadochronów. 

Panna młoda. która pierwsza 
wyskoczyła, nie zdołał rozwi- 
nąć na czas spadochronu i zabi 
a się, spadając z wysokości 
300 metrów. Również skok no 
wożeńca nie udał się i zakoń- 
czył się śmiercią. 

Wobec tego pozostał: pasaże- 
rowie wstrzymalj się przedkar 


kołomnym powrotem na ziemię 


Czytajcie!!! 
GŁOS POLSKI” 


—— z 


! 


| 


szafiru | ł 


Kupił | BRRR 
go niejaki Albert Ramsay, oczy-; ji 


W saj 


Głos Polski 


Str. 3 


Zbrodniarz - widmo nieuchwytny 
Dalsze poszukiwania policji bezskuteczne 


Psychoza ogarnęła mieszkańców miast 


Morderca duesseldoriski pochodzi z Warszawy? 


DUESSELDORF, 27.11. 
T. U.) W dniu dzisiejszym nie- 
znamy morderca kobiet dał; 
znowu znak życia o sobie przez 
nadesłanie listu, w którym p3- 
daję miejsce gdzie zostały zło- 
żone zwłoki młodej dziewczy” 

my, którą zamordował wczoraj 
wobec tego jest to już po dzień 
dzisiejszy 22 ofiara. 

Zwłoki były zakopane w ogro 
dzie na przedmieściu Duessel- 


dorfu. Zamordowana prawdopo 


dobnie była przyjezdną, gdyż 
w samym Duesseldoriie nikt nie 
meldował o zaginięciu jakiejś 
kobiety: 


SAARBRUECKEN, 27.11. (A. 
W.) Od kilku dni krążą tutaj it- 
porczywe pogłoski, iż krwawy 
upiór z Duesseldorfu przeniósł 
swój teren działania do zagłę- 
bia Saary, © czem — jak sty- 
chać — informował organa DO 
licyjne, nadmieniając, iż opusz- 
cza Duesseldorf, aby mordować | 
gdzieindziej, przyczem  zbrod- 
niarz ostrzega, iż urzędnicy po 


| Polski iego“ 


(A.ilicji, którzy będą go sledzićĝuwagą 
'względnie próbować ująć, będą 


traktowani tak samo, jak prze- 
znaczone do zamordowania o7 
fiary. 


Władze bezpieczeństwa uwa 
żają list ten za mistyfikację, jed 
nakże z Neu Kirchen donoszą, 
iż został tam zamordowany ia- 
ki rzemieślnik w taki sposób, 
w jaki mordowane były ofiary 
potwora z Duesseldorfu, przy” 
czem nie bez znaczenia jest 
fakt, iż w jedmym z listów do 
policji zbrodniarz oświadczył. 
że jedna z jego ofiar znajduje 
się w Neu Kirchen, przyczem 
zbrodniarz wskazał miejsce, 
gdzie znalezione zostanie ciał” 
ofiary. 

Miejsce obecnie popełnione- 
go mordu jest identyczne z za- 
powiedzianem w liście morder- 
cy. 


Warszawski koresp. „Głosu 
(5.) telefonuje: 


Cała Europa śledzi z baczną 


sprawę mordercy Z 
Duesseldorfu, którego schwytać 
nię może cała policja niemiecka 
Sprawa przybiera obrót sensa- 
cyiny o tyle, że według wszel- 
kiego  prawdopodobieństwa 
zbrodniarz miał również stycz 
ność z Warszawą. 

Według doniesień „Wieczoru 
Warszawskiego“ udały się do- 
wiedzieć o bardzo ważnych po- 


szlakach, świadczących, że zbro 4 


dniarz z Duesseldorfu pochodzi 
z Warszawy. 


Oto według przypuszczeń 


aspiranta warszawskiego urzę-| 


du śledczego Bachracha, zbro-| "ZN 
dniąrz z Duesseldorfu jest iden 
tyczny ze zbrodniarzem, który 
przed 6 laty w bardzo podob- 
nych warunkach popełnił 
Warszawię kilka morderstw na 
tle seksualnem. Zbrodniarz ten 
zb'egł do Niemiec. 


Bachrach przebywa od kilku 
miesięcy w Berlinie, gdzie jest 
zajęty iako detektyw prywatny 
w jednem z większych biur. Po 


Życie prywatne Mussoliniego ; 


Najciekawszy budynek Rzymu — willa „Torlonia“: 


(ludźmi, daje im rady. lub każe 
3 sobie dawać sprawozdanie Z 
pracy. 


: prowadzącą z Porta 
Pia do Saint Agnese w Rzymie 
zwie się Via Nomentana. Przed 


Ulica, 


niedawnym czasem była ulica 
ta jeszcze prawie niezabudowa 
na, dziś zalicza się ią do najpięk 
niejszych ulic Rzymu i posiada 
ona specialne znaczenie z tego 
powodu. żę w willi ,,Dortonia'* 
na Via Normenata obrał sobie 
stałą siedzibę Il Duce, szef rzą- 


„ | du, Willa ta ma przepiękne po- 


łożenie wśród ogrodów i jest 
imponującym budynkiem, takim 
na jaki pozwolić sobie mógł tyl- 
ko "bardzo bogaty jego twórca, 
książe Torlonia przy udziale i 
z pomocą  pierwszorzędnych 
party. stów. 

Życie prywatne człowieka, 
który przerwał wormalny bieg 
historji Włoch. upływa w tym 
mezrówmanie pięknym i spokoj 
nym zakątku. W budynkach, 
widniejących zaraz za bramą 
wejściowa mieszka Mussolini. 
miłe widziany gość księcia Gio 
vanni Torlonia, zajmując wspa- 


Z 


j (Od yesi korespondenta „Głosu Polskiego") 


:miałe apartamenty. 


spacerach, które dają mu rów- 


je wspomnienie 
lów i hucznych. 


jaca drobnostka. wtedy wesoły ! 
uśmiech okala jego ponurą | 


Wiasny gmach teatralny stoi 
w parku į wskazuje na dbałość 


Mussoliniego na rozwój sztuki. 


W dużym ; Ciemna 
ogrodzie, okalającym wille znaj i tworzy, 

uje prezes ministrów, hart fi-itrast z białemi 
zyczny w codziennych konnych | kolumnami 


Rzym, w listopadzie 1929 r. 


zieleń stuletnich pinji 
pełen harmonii kon- 
marmutowemi 
teatru.  Gięsty las 
i akalający park daje schronienie 


nież upragniony po nadwyręża- | skrzydlatyjm śpiewakom, intomu 
"a | iącej pracy wypoczynek. Przez |iącym z wierzkołków wysokich 
aleje parku. na których widnia- 
stynnych ba-1w wolnych chwilach przysłuchu 
wesołych za- ie sie z zadowoleniem Mussolini 
baw. wydawanych przez książe j 
cy dom Torlonia gałopuje mil-' gra często na swym ulubionym 

cząc Duce zatopiony w rozmy= "instrumencie, 
s | Ślaniach, gdy jednak uwaga ie-ilub też przyjmuie u siebie naj- 
go uderzona iest jakaś go radu- 


‘drzew melodyjne trele, którym 


wielki miłośnik muzyki. Sam 
na skrzypcach, | 
znakomitszych muzyków 


Włoch i zagranicy, którzy od- 
jtwarzają mu dzieła naiwięk- 


twarz — dziecko, klomb, grupa | szych mistrzów. 
pracujących ogrodników zwra” | 
„cają ną siebie uwagę dyktatora 
iktóry przyjaźnie rozmawia z 


We wsnaniałych pełnych dzieł 
sztuki. salach odbywaja się czę 
sto pnzvięcia. W parku defilują 
często stowarzyszenia i związ- 
ki. oddziały młodzieży faszy” 
istowskiej, zaś przez fakt za- 
mieszkiwania w niei Mussolinie 
jgo stała się willa Torlonia naj- 
ciekawszym domem Rzymu. 


Mongr. Borgonicini Duca. nuncjusz 


papieski przy 


królu włoskim 


dobno był on już w Warszawie, 
gdzie wziął z urzędu Śledczego 
odbitki daktyloskopiine i foto- 
| grafje wspomnianego zbrodnia= 
rza. Ze zrozumiałych powodów 
nazwiska wspomnianego zbro- 
dniarza ujawnić nie można. 


Ostatnio prezydjum policji w 
Berlinie, dowiedziawszy się od 
Bachracha o jego przypuszcze- 
niach, poleciło przeprowadzić 
w tej sprawie śledztwo. W dniu 
dzisiejszym Bachrach wyjechał 
w tej sprawie z Berlina do 


b. Duesseldorfu. 


> CL 


BCH 


OSLO. Dwaj drwale 
odkryli w górach wiel- 
ką pieczarę ze staremi 
urządzeniami kościelne- 
mi. Ma być to kościół 
urządzony przez katoli- 
ków w pierwszych latach 
wprowadzenia retor= 
macji. Obok pieczary 
znajduje się druga mniej- 
sza — zakrystja. W koś- 
ciele pozostały przybory 
kościelne, nawa z rzęda- 
mi kamiennych ław. 


KOWNO. Między 
duchowieństwem a rzą- 
dem litewskim wybuchł 
ostry kontlikt na tle 
zamknięcia a następnie 
upaństwowienia przez 
rząd litewski utrzymy« 
wanego przez kler lt- 
tewski gimnazjum w 
Bucianach, Jak słychać 
w sprawie tej inierwen: 
jować będzie —na sku 
tek skargi kleru litew» 
skiego — Stolica Apos- 
tolska. 


RYGA. Z Moskwy 
donoszą, iż rada komi- 
sarzy ludowych postano 
wiia wyasygnować 4 
miljony rubli dla tych 
wychodźców, którzy 
zrzekliby się opuszczenia 
granic Rosji sowieckiej. 
Rząd sowiecki zamierza 
tych wszystkich kolo- 
nistów osiedlić na Sy- 
berji. 

BERLIN. Zastępca 
komisarza spraw zagra- 
nicznych Rosji sowiec- 
kiej Karachan przybył 
w dniu dzisiejszym do 
Berlina. W godzinach 
popołudniowych odbyt 
on szereg konłerencji w 
ministerstwie spraw za- 
granicznych. Przedstawi 
cielom prasy Karachan 
oświadczył, iż Cziczerin 
pozostanie zagranicą co 
najmniej jeszcze rok. W 
ciągu tego czasu prze- 
bywa on stal w Wies- 
badenie, 
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pochowany 


Gios Folsku 


B. P. 


Dnia 26 listopada 1929 r. rozstał się z tym światem w Jerozolimie i tamże został 


SENDER DISZKIN 


Prezes Sp. Akc. „S. Diszkinć w Lodzi. 


W zmarłym tracimy nieodżałowanego Przewodnika, którego niepospolite zalety 
charakteru i serca przyświecać nam będą i po Jego odejściu. 


Cześć Jego pamięci! 


ZARZĄD 


Tow. dla Handlu i Przem. Mięsn. S. DISZKIN 


Sp. Akc. w Łodzi. 


Dlaczego dr. Emil Bobrowski opuścił partie 


List byłego posła, motywujący jego wystąpienie z P. P. S. 


Jak już dwukrotnie donieśliś- 
my dr.Emil Bobrowski-byfy po 
seł z ramienia P.P.S., wystąpił 
z tej organizacji, a występując 
ogłosił list z motywami swego 
kroku, Dr. E. Bobrowski przez 
długi szereg łat był bardzo 
czynnymi działaczem dawnej 
Socj. Demokr. Partji Polskiej 
w byłej Galicji, następnie gdy 
wybuchła wojna — wstąpił 
legjonów, po odzyskaniu Nie- 
podle i utworzenia jednej 
wspólnej organizacji sociali- 
stycznej we wszystkich trzech 
dawnych zaborach, brał udział 
w pracach P.P.S. piastując tam 
dość wysokie stanowiska we 
włądzach partyjnych. Dr. Bo- 
browskiego łączyła ścisłą przy 
łaźń z Perlem, Daszyńskim. 
Diamanden Libermanem, poza 
tem był on oddanym  „piłsud- 
czykiem”, co niejednokrotnie w 
swych wystąpieniach podkreś” 


lał, Te wewnętrzne tarcia skłoj 


nity uż przed rokiem dra E. 
Bobraewskiego do złożenia man 
datu poselskiego oraz zaprze- 
stania zajmowania się polityką, 
Obecnie dr. E. Bobrowski zer- 
wał zupełnie z P.P.S. a zerwa- 
nie to tłómaczy w liście swem, 
m. i. tak następuje: 


„Przed rokiem złożyłem man jd 
dat poselski, godność wicepre- 


zesa j członka rady maczelnej 
oraz przewodnictwy O. K. ; 
usunąłem się od udziału w Żży* 
ciu politycznem partii której 
władze skierowały ruch robot- 
niczy na droge mem zdaniem 
szkodliwą dla Państwa i zgub* 
ną dla klasy robotniczej. 


Składając mandaty į godno- 
ści partyjne o charakterze kie- 
rowniczym i reprezentacyjnym 
dałem wyraz nadziei, że nadej 
dzie chwila, gdy znów będę 
mógł wystąpić przed szeregi. 
Do tej chwili zamierzałem po- 
zostać w szeregach partji, w 
której pracowałem od lat trzy- 
dziestu i oddać swój wolny 
czas robotniczym instytucjom 
gospodarczym. Wierzyłem, że 
kierownictwo partii potrafi uz- 
godnić potrzeby i dążenią kla- 
sv robotniczej z interesami Pań 
stwa. 


Zawiodłem sie w swym opty 
mizanie. Pod pozorem walki 
demokrację, tworzy się jednoli- 
ty fromt z wrogami klasy robot 
niczej, z endekami, Korfantym 
Witosem — dla walki z Józe- 
fem Piłsudskim. 


Prawdziwe oblicze tych „de- 
mokratów*  chienopiastowych 
poznali robotnicy krakowscy, 
tarnowscy i borysławscy w li- 
stopadzie 1923 rt, a niepn- 
mszczone mogiły robotników, 
poległych w walce z złym rzą- 
dem przypominać będa zawsze 
że naibardziej podstepnymi wro 


- 


«+ miecki į ubogi 


Old 


gami klasy robotniczej i demo- 
kracii byli, są i będą: Korfanty 
i Witos, 

Przed przeszło trzema laty, 
w dn. 15 maja 1926 r. powziął 
Centralny komitet wykonaw= 
czy P.P.S. uchwałę, w której 
nazwał rząd przedmajowy .rzą 
dem hańby narodowej“ i zażą- 
po 


dał, by „złodzieje grosza publi- 
cznego, piastujący urzędy pań- 
Stwowe, a zwłaszczą byli mi- 


nistrowie: Kucharski, Witos, 
Kiernik, Zdziechowski, Korfan- 
ty, byli aźnie ukarani", a 


dziś z tymi „złodziejami grosza 
publicznego” tworzy się jedno- 
lity front przeciw Józefowi Pił 
sudskiemm. 


procesu o mord rytualny 


|. Niedawno gazety zanotowały 
i wiadomiość z Nowego Jorku, że 
| Mendel Beilis, znany ze sł 
go procesu o mord rytualny, 
jest niebezpiecznie chory, 
związku z tym iaktem ryski 
dziennik „Siewodnia* zamiesz- 
czą następująca nader ciekawą 
historię. 

Były wszechmocny monar- 
cha i skromny kijowski subjekt 
składu leśnego — obaj oni je- 
szcze żyją i sa zaponmiani. Je- 
en dożywa swych lat w Ho- 
landji, drugi gdzieindziej, Co 
|ma wspólnego były cesarz nie- 
żyd rosyjski? 
;Jednakże był czas, gdy oba te 
imiona stały w jednym wierszu! 
| i wywołały niezwykłą sensa- 
;cię. Tę zapomnianą kartkę z hi- 
[storii pragnę teraz odkryć. By- 
ło to w r. 1913. Proces Beilisa 
zbliżał się ku końcowi. Niemiec 
ka opinia publiczna z wielkiem 
zainteresowaniem śŚledziła bieg 
tego procesu. zainscenizowane- 
go przez carską „sprawiedli- 
wość"'. Kijów i Beilis były te- 
matem dnia. Postebowa prasa 
niemiecka poświecała proceso- 
wi całe szpalty. 

Byłem podówczas korespon- 
dentem berlińskim „Ruskiego 
Słowa”. Pewnego razu otwie- 
ram „Berliner Tageblatt" j czy 
tam tam telegram koresponden 
ta metersburskiego tego pisma 
vom Stahla, który mnie oszoło- 
mił, Korespondent przytacza 
streszczenie artykułu Aleksan- 
ra Stotypina (brata prezyden- 
ta ministrów). W artykule tym 
wydrukowanym w .„Nowoje 
Wremja“ o procesie Beilisa au- 
tor opowiada o rozmowie z wy 
bitaym urzędnikiem rosyjskim, 
który przybył z Berlina i wi- 
dział sie z cesarzem  Wilhel- 
mem . 

Według Stołypina. Wilhelm 
w rozmowie z tym urzednikie:n 


lisa i rzekomo oświadczył. 


rosyviskim poruszył sprawe Beil 
że| 
wierzy, iż żydzi używają krwii 
dą mac i że w Niemczech mia-! 


| 
| 


| 
| 
| 


ły się odbyć dwa procesy ry- 
tualne, lecz zarzucono je wsk 


tynne- | tek motywów politycznych. 


Jako dziennikarz, chciałem 
sprawdzić ile prawdy jest 
tej relacji, więc postanowiłem 
się zwrócić do cesarza. Jakże 
to jednak uczynić? Przy całej 
skłonności Wilhelma do rekla- 
my, dostęp do niego był niełat- 
wy. Prosić o audiencję byłoby 
nonsersem, więc wybrałem bliż 
Szą drogę, Wysłałem telegram 
miejski na imie szefa osobistej 
kancelarjj cesarskiej, 
Valentina. W depeszy opowie- 
działem treść informacji kore 
spondenta „Berliner Tageblat- 


munikowanie cesarzowi o tem 
i potwierdzenie tej informacji. 
Od siebie dodałem, żę generał 
zapewne zrozumie moją prośbę 
Powinien bowiem zrozumieć, 
jak wielkie znaczenie może 
mieć dla przebiegu procesu o- 
pinia brata premiera rosyjskie- 
go. 
Telegram na imię von Valen- 
tina wysłany został pod adre- 
sem Wilhelmstrasse nr. 79 oko- 
o godz. pierwszej po południu. 
O godz. 4-ei otrzymałem z 
Poczdamu depeszę terminową 
z podpisem von Valentina. 
„Pańską depesza — donie- 
siono mi — zakomunikowana 
zostałą Jego Cesarskiej Mości, 
powiedź otrzyma pan w od- 
nośnej instancji", 
Zbytecznie powiedzieć, 
jaką nieciepliwością czekałem 
na odpowiedź. Wieczorem go- 
niec mrzyniósł mi zaproszenie, 
bym się nazajutrz zgłosił do 
ministerstwa spraw zagranicz- 
nych. 

Nazajutrz o ll-ei 
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tu‘ i prosiłem generała o zakoļta „Ruskiego Slowa“ 


Mieszkanie 4-0 pokojowe 


(w oficynie) słoneczne z wszelkiemi wygodami na ul. Piotrkowskiej 
między Główną a Pustą na dogodnych warunkach natychmiast do 
Oferty pod „L i K* do „Głosu Polskiego”, 


Stałem zawsze na gruncie (go, 
Niepodległości i socjalizmu w|oraz 
duchu działałem, tej Idei|czej. Klasa robotnicza potrzebu 
łem swe życie. temu sztan | ie dużo rzetelnej i realnej pra- 


tym 
odda 


niepodległego Państwa 
dobra klasy robotni- 


darowi nigdy się nie sprzenie-| cv i pomocy w walce o wyzwo 


wierzyłem. i 
) I dziś tei Idei wierny pozosta 
ie. Jako polski socjalista. prag- 


lenie społeczne, w trosce n swe 
"aterjalne i duchowe potrzeby 


Nie sprzegnę sie z jawnymi 


nę — w miarę słabych już st |ozy ukrytymi komunistami, nie 
— pracować dla dobra młode-| podam reki wielbicielom mor- 


BEJLIS i... WILHELM II 


Ciekawe szczegóły z historji sensacyjnego 


JUż w ministerstwie. 
|mnie radca lezacviny przvczem 
jwedług zwyczaju dyplomatów, 


na temat polityczny, 

— Panie radco — rzekłem — 
o polityce będę mówił z panem 
innym razem, ale teraz proszę 
pana powiedzieć mj najspiesz- 
niej jaką jest odpowiedź cesa- 
rza. 

Spojrzał na mnie i wyjął z 


szuflady arkusz papieru, zapro- |w ramach 


dercy pierwszego Prezydenta, 
nie sprzytnierzę się z członka- 
mi byłego rządu „hańby naro- 
dowej”. 


Nie stanę do walki przeciw 
bojownikom Niepodległości. 
przeciw Józefowi. Piłsudskiemu 
którego całe życie jest ofiarną 
walka o wyzwolenie narodowe 
i społeczne, którego zasłnei dta 
Państwa i klasy robotniczej są 


Przyjął , bezsporne. 


Nie pójdę na politykę negaci 
burzenia bez możności budowa 


kę) i oaz on ze mma rozmowę łnią. obalanią rządu, bez możno 


Ści stworzenie lepszego, Gdy 
czynniki kierownicze P.P.S. u- 
prawiają politykę negacji. gdy 
równocześnie podburza się ro* 
botników do strajku generalne- 
go i do beznadziejnej walki, 
gdy zapędza się partję w ulicę 
bez wyjścia, nie moge pozostać 
takiej organizacii. 


|ponowal mi przeczytać go i występując z PPS (CKW). Nie 


generała |podpisać się. Na papierze było 


pójde razem z endekami, Kor- 


h s A Han Iria | S = 
napisane wyraźnym charakte-|řantym i Witosem. W tym mar 


rem pisma. „Jego Cesarska 
Mość upoważnia kor 
za, pośred 


nictwem swej gazety poinformo |. 


szu na Belweder udziału nie 


esponden* | wezmę, 


Żegnajcie! Może moia decyz 


mi ini ; ja — zięta niełatwo — po 
wać rosyjską opinię publiczną, '14 — Powzięta nieła 

że wiadomość Aleksandra Sto-$WStrzyma Was od czynów, za 
jłypina jest bezczelnem kłamst. j Które nie potrafilibyścię udźwi 


lwem”. 


| Nie pamiętam. czy pożegna- 


Item sie z dyplomatą Pamiętam 
|tylko, żez ministerstwa wysko* 
czyłem jak bomba wlązłem do 
pierwszego samochodu i uda- 
łem się do telegrafu.  Odpo- 
wiedź cesarzą Wilhelma wysła 
tem depeszą terminową. Redak 
cja zamieściła depeszę na pierw 
szej stronicy. Wrażenie było 
kolosalne. Nietylko prasa rosyj 
ską, lecz całą niemiecka į pozo- 
stała europejska przedrukowała 
tę wiadomość, 

Nie wiem. iaki wpływ wywar 
ła odpowiedź Wilhelma na ów- 
czesne sfery biurokratyczne, 
ale w berlińskiej ambasadzie ro 
syjskiej patrzono na mnie krzy 
wọ z powodu tego incydentu. 
Odpowiedź Wilhelma bardzo 
nie przypadła do smaku Szcze- 
jgłowitowi i bratu premiera ro- 

*syjskiego. 
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odpowiedzialności”, 


Dr. Emil Bobrowski. 


gać 


Humor 
amerykański 


— Świat przestał być uczcie 


wym! Dziś wydał mi mleczarz 
fałszywego dolara reszty. 

— Gdzie go masz, droga żo- 
no? 

— Już się £o pozbyłam — 
dostał go skleptkarz. 


* + 


* 


Gentlemeni często żenia się z 
brumetkami i potem zauważają. 
żę lubią blondynki. 


* * * 


— Czy oskarżony ma jeszcze 
coś do powiedzenia, zanim za- 
padnię wyrok? 

— Nie, panie sędzio — nai: 
wyżej to, żę bagatelka mi WV 
starczy, 


Nr. 279 
FIT O Dziś: 
LISTOPAD Zdzisławy 
Jutro: 
Saturnina 
Czwartek Wschód sŁ 7.25 


Zachód 


POGODA 


Wczoraj naogół w całym Kra 
ju pochmurno i mglisto oraz 
deszcze, Temperatura wynosła 
od minus 2 w Pińsku do plus 6 
w Kaliszu. 

Dziś dżdżysto, drobne deszcze 
wa zachodzie kraju możliwe 
orzeiaśnienie. Słabe wiatry pół- 
nocno = zachodnie. 


Dyżury aptek 

Dziś w nocy dyżurują naste- 
pujące apteki: G. Antoniewicza 
(Pabianicka 50) K. Chądzyń- 
skiego (Piotrkowska 164), W. 
Sokolewiczą (Przeiazd 19) R. 
Rembielińskiego (Andrzeja 26), 
J. Zundelewicza (Piotrkowska 
25), M, Kasperkiewicza (Zgier- 
ska 54), S$. Trawkowskiei 
(Brzezińska 56). f 
p7 aeaa] 


{ RADJO 


si 16.10 


E e e 


CZWARTEK. 

WARSZAWA (1411,7) 

11.58 Sygnał czasu. Hejnał. 
Kom, meteor.; 12.30 Koncert 
szkolny; 15.00 Kom. gospodar- 
czy; 15.45 Kom. L O. P. i P:; 
16.15 Muzyka gramofonowa; 
17.15 „Wśród książek“ — proi. 
fl. Mościcki; 17.45 Koncert ka- 
meralny; 18.45 Rozmaitości. 
Występ p. Wł. Waltera; 19.10 
Giełda rolnicza: 19.25 Muzyka 
gramofonowa; 19.58 Sygnał 
czasu; 20.00 Odczytanie pro- 
gramu na dzień następny; 20.05 
Koncert. Konkurs kompozytor- 


ski czasopism „Muzyka“; 21.00; 


Felieton „Na ulicach Warsza- 
wy w r. 1930 ' — proi. M. Mo- 
ścicki; 21.15 Słuchowisko „War 
szawianka* St. Wyspiańskiego 
w reż i radjofon. p- Z. Mary- 
nowskiego; 22.00 Kom.: meteor 
polic. i sport; 22.25 „Ostatnia 
fala“ red. J. Piotrowski; 
22.35 Kom. PAT.; 23.00 Muzy- 
ka taneczna. 
ZAGRANICA. 

16.00 Daventry. Koncert sym 
foniczny. 

20.00 Budapeszt. Wieczór Ru 
binsteina. 

20.00 Hamburg. Wieczór Nie 
mieckiej Pieśni Ludowej. 

20.00 Sztutgart. Koncert Fil- 
harm, 

20.05 Wiedeń. „Siostra Hen 


rietta* — słuchow, Kessera. 
20.15 Kopenhaga. Koncert z 
Axelborgu- 


20.45 Londyn Koncert. 

20,45 Daventry. Radiokaba- 
ret. 

21,00 Monachium. Koncert 
symf. 

Piątek. 
WARSZAWA (1411,7) 
11.58 Sygnał czasu. Hejnał; 

12.05 Koncert gramofonowy; 
13.00 Kom. meteor.; 15.00 Kom. 
gospodarczy; 15.20 Przęgląd 
wydawnictw periodycznych — 
prof. H. Mościcki; 15.45 Kącik 
krótkofalowy; 16.15 Koncert z 
płyt  gramofonowych; 17.15 
„Przechadzki artystyczne 
Warszawie“ — dr. M. Hensel; 
17.45 Koncert chóru cerkwi Św 
Magdaleny w Warszawie; 
18.45 Rozmaitości; 19.10 Gieł- 
da rolnicza: 19.25 Muzyka z 
płyt gramofonowych; 19.58 Sy 
gnaf czasu; 20.00 Odczytanie 
programu ną dzień następny; 
20.05 Pogadanka muzyczna — 
p. K. Stromenger; 20.15 Kon- 
cert svmioniczny, W przerwie 
kom. Teatrów Miejskch i mete 
orologiczny, polic, Sport. „O 


statnia fala“, kom. PAT. oraz 
retransmisia ze stacyj 
micznych. 


zagra 


po! 
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Zuchwałe włamanie do banku 


Łupem włamywaczy padło 34 tysiące złotych 


Włamania dokonali „fachowcy* zaopatrzeni w technicznie doskonałe 
„narzędzia pracy“ 


Wczoraj w godzinach poran- 
nych komenda policji powiato” 
wej w Łodzi oraz wojewódzki 
urząd śledczy zostały zaalarmo 
wane wiadomością o niesłycha- 
mie zuchwałem włamaniu do- 
konanem w lokalu banku Prze- 
mysłówców  Zzgierskich sp. Z 
ogr. odp., mieszczącym się przy 
Rynku im. Kilińskiego nr. 8. 

Bank ten zajmuje 6 pokoi 
frontowych na I piętrze wspom 
nianego domu, na parterze któ- 


cyina im. Staszica. 


mocno okratowane, drzwi zaś 
obite 15 mm. blachą stalową 
oraz zaopatrzone w bardzo 
mocnę i skomplikowane zamki. 
i Kiedy o godz. 7-ej rano woż= 
ny Banku Jerzy Krawczyk 
przyby celem napalenia w pie- 
icach i sprzątnięcia lokalu zau- 
ważył z przerażeniem, że 
drzwi frontowe na zamiast zam 
ków posiadają duże otwory. 


tego mieści się szkoła koeduka | 


lwszy włamanie zaalarmował 


go. 
W niespełna kilka minut po 
zawiadomieniu policji przybył 
na miejsce podkomisarz Papro- 
cki z kilkoma wywiadowcami 
w pół godziny zaś potem przy- 
byli do Zgierza podprokurator 


(kalnia oraz pokój dyrektora 


nami stanowi t. zw. skarbowiec 
mieści się w nim DOWiem kasa, 
Oraz dwie duże pancerne kasy 
Wertheimowskie. 
Włamywacze widocznie dob- 
brze obznajmieni z rozkładem 
lokalu przeszli po ciemku przez 


przemysłowców zgierskich 


'wyłamywali, bądź otwierali wy 


kierownika komisarjatu w Zgie Długoszewskiego, szósty zaś trychami, Ogółem jak ustalona 
rzu — podkomisarze Paprockie pokój z silniej okratowanemi ok włamywacze zrabowałi 34,632 


izi, 43 gr. Weksle w sumie 800 
|s zł. Oraz papiery wartościo 
|we w sumie 27,000 zł. pozosta- 
wili nietknięte, rozrzucając je 
po podłodze. 

Jak ustaliło wstępne docho- 
dzenie włamania dokonali sta* 


Szczech, sędzia Śledczy na po- |całą amfiladę pokoi, zatrzymu: |rzy rutyniści, wskazuje na to bo 


go podinspektor Nosek, komen- 
dant P. P. na powiat łódzki ko- 


Od irontu wszystkie okna są j misarz Lange oraz kilku najzdol 


miejszych wywiadowców urzę- 
du śledczego. 

Po przybyciu na miejsce po- 
licja przystąpiła do energiczne- 
go śledztwa, ustalając przytem 
następujące fakty: 

Włamywacze przystąpili do 
„pracy“ zaraz po północy. By- 
ło ich dwóch, albo trzech: fron 
towe drzwi okute blachą stalo- 
wą otworzyli przez wypalenie 


klatka schodowa zaś wypełnio- |acetylenem, wszystkich silniej- 
na jest jakąś dziwną wonią. O |szych zamków, łamiąc fomen 
spostrzeżeniu tym zameldował | żelaznym kłódki, 


niezwłocznie dyrektorowi ban- 
ku, Stanisławowi Długoszew- 
skiemu, który natychmiast przy 
był na miejsce i skonstatowa” 


Plan sytuacyjny banku przed 
stawia się w ten sposób, że 
„pierwsze pięć pokoi 
ekspedycja, buchalterja, 


nia kasy, 

Pracowali przy silnych śle- 
pych latarkach, zabezpieczając 
się jeszcze w ten sposób przed 
ujawnieniem, że szyby zawiesili 
czarnemi pasami linoleum. 

Z „roboty“ widać, że byli to 
pierwszorzędni fachowcy, łódz- 
cy lub warszawscy —wskazuje 
na to przedewszystkiem precy- 
zyjna robotą włamywaczy. 

Jak ustalono włamywacze za 
{brali się najpierw do większej 
kasy, przypuszczając, że znajdą 
tam większe sumy pieniędzy, 
| następnie zaś zabrali się do 
mniejszych. 

Kasy otwierali w ten sposób. 
że acetylenem otwierali zamki, 


O ZNIESIENIE USTAWY 


ES 


O OCHRONIE LOKATORO 


zabiegają właściciele nieruchomości w Łodzi 
Pragną, by stało się to w ciągu sześciu lat 


W Łodzi odbyło 


się walnej1930 r., a więc w dniu 31 gru- 


zebranie stowarzyszeń nierucho-| dnia 1939 r. 


mości, którego przedmiotem był 
szereg zagadnień żywo obcho- 
dzących ogół mieszkańców. 

Po załatwieniu szeregu spraw 
drobniejszych jak kwestja po- 
mocy dla straży ogniowej i 0- 
mówienia żądań dozorców do- 
mowych, domagających się na- 
stępujących stawek; 

Dozorcv w domach I katego- 
rji — 40 zł. tygodniowo, w do- 
mach II kategorji — 30 zł. ty- 
godniowo, Ill kat, 20 zł 
i IV kat. 8 zł: tygodniowo. 

Pozatem w domach naroż- 
nych dozorcy  otrzymywaćby 
chcieli dodatek w wysokości 8 
zł. tygodniowo i t. d. Dozorcy 
domagają się również dorocz- 
nego czterotygdoniowego urlo- 
pu. 

W rezultacie obrad właś- 
ciciele nieruchomości posta- 
/'nowili żądania dozorców od- 
rzucić stanowczo nie ustę- 
 pując nawet przed groźbą 
strajku. 

Zebranie zajmowało się dalej 
sprawą zniesienia ustawy © 
ochronie lokatorów. 

Czynniki rządowe zajmują się 
obecnie opracowaniem projektu 
według którego ustawa o och- 
ronie lokatorów byłaby  zlikwi- 
dowana w Polsce w ciągu 10 
lat, licząc od dnia 1 stycznia 


Właściciele nieruchomości wy- 
powiedzieli się w tym sensie, 
aby termin likwidacji ustawy 
został jednak przyśpieszony, a 
mianowicie, aby ustawa o och- 
ronie lokatorów przestała cał- 
kowicie obowiązywać już zą lat 6. 

Likwidacja ustawy  następo- 
wałaby jednak stopniowo, przy- 
czem przedewszystkiem z pod 
ustawy o ochronie lokatorów 
wyłączoneby zostały lokale han- 
dlowe, następnie mieszkania luk- 
Susowe, a w końcu dopiero mie- 
szkania małe. 

W powyższym sensie właści- 
ciele nieruchomości wyślą od- 


Oświetlenie 
Placu Wolności 


W dniu wczorajszym włączo 
ne zostało do sieci nowozainsta 
lowane oświetlenie elektryczne 
Placu Wolności. Ogółem zain- 
stalowanych zostało 20 lamp 
300-watowych, zamiast dotych- 
czasowych 8 lamp 1000-wato- 
wych. 

Dzięki racjonalnemu rozmie- 
szczeniu lamp. obecne oświetle 
nie Placu Wolności jest wydaj- 
niejsze przy mnieiszem spoży- 
ciu energji. 

Obecne oświetlenie Placu ma 
charakter prowizoryczny i Z0- 
stanie na wiosnę znacznie 
wzmocnione. 


powiedni memorjał do władz 
centralnych. 

W końcu zebrani zajmowali 
się jeszcze szeregiem aktual- 
nych spraw. 

M in. zaznaczono, że odno- 
śnie anten radjowych na da- 
chach, stowarzyszenia właścicie- 
li nierochumości posiadają wy- 
rok Sądu Najwyższego w War- 
szawie, na mocy którego loka- 
torowi nie wolno bez zgody 
właściciela domu założyć ante- 
ny na dachu, 

W dalszym ciągu zebrania 
4 ustalono, że często się zdarza, 
iż lokator domu przyjmuje sta- 
nowisko dozorcy w tymże do- 
mu, 

W tym wypadku właściciel 
nieruchomości może go już u- 
ważać nie za lokatora, a mie- 
szkanie jego zostaje wyjęte z 
pod działania ustawy o ochro- 
nie lokatorów. 

Wreszcie stwierdzono jeszcze 
że bardzo wielu właścicieli do- 
mów, wobec szalonego głodu 
mieszkaniowego  przebudowało 
znajdujące się w ich domach 
komórki, szopy i t. d, na loka- 
le mieszkalne, bez zgody wy- 
działu budownictwa. Otóż obec- 
nie miasto ma prawo nakazać 
zburzenie tych wszystkich pro- 
wizorycznych pomieszczeń, ja- 
ko nieodpowiadających swemu 
przeznaczeniu, 


WEEDEZE 
a rA] 


wiat łódzki Natkes, naczelnik | jąc się dopiero w ostatnim. | wiem fakt operowania kas w gu 
wojewódzkiego urzędu Śledcze: |gdzie przystąpili do zoperOWa* | mowych rękawiczkach, dzięki 


|czemu nie pozostawili żadnych 
! odciskó wdaktyfeskopijnych. 

Í Policja dzięki temu ma bar- 
:dzo utrudnione zadanie, gdyż 
; operuje samemi przypuszczenia 
ymi, nieposiadając żadnych kon- 
kretnych śladów. 

Obok kasy na podłodze znale 
ziono sporą grudkę popiołu, po- 
zostałość po wypalonych zam- 
kach. Jak ustaliła ekspertyza 
na podstawie analizy popiołu 
włamywacze zaopatrzeni byli 
w najnowsze wynalazki w tej 
dziedzinie, a lampa acetyleno 
|wa używana przez nich była 
ostatnim słowem techniki, 
(Policja wdrożyła bardzo ener- 
giczne dochodzenie, które mist 


zajmuje wycinając całe plastry pancerza my nadzieję będzie uwieńczone 
pocze- wewnętrzne zaś skrytki bądź i sukcesem. (p) 


| Z żałobnej karty | 


Dnia 26. b. m, zmarł w Palestynie 
długoletni, znany ogólnie i szanowa* 
ny obywatel Łodzi b, p. Aleksander 
Diszkin, właściciel firmy wędliniare 


1 


skiej 
Zmarły znany był z dużych zaleń 
serca i wielkiej dobroczynności. 


Szereg instytucji filantropije 
nych i społecznych w naszem mieś: 
cie zawdzięcza zmarłemu swe iste 
nienie, Cześć Jego pamięci! 


Osobiste 


W dniu wczorajszym p. Emil 
i Bronisława z Pateckich mał- 
żonkowie Szwamoowie obcho- 
dzili uroczystość złotych go- 
dów. 

Nabożeństwo odbyło się w 
kościele Stanistawa Kostki. 
ESETT | | O A 


—— 


Ostatnie 


WYPADKI SAMOCHODOWE 


wskazują na to, że należy ubezpie' 
czać się od nieszczęśliwych wypad: 
ków opłata za zł. 10.000.— sumy 
ubezpieczenia wynosi na rok tylka 


Zł. 12 gr. 50. 


Jen. Reprez. Tow. Ubezpiecz. 


MITA 


Narutowicza 40 
ADRORNONONONO 


tel. 213-98, 
KLINIKA 
położniczo - chirurgiczna 


„SANATO” 


Łódź, Ogrodowa Nr. IC 
Telefon Nr. 13-57. 

Ordynatorzy : 

„ med. Eigerowa Szarlota 

„ med, Reitler Kurjańska 

„ med, Michał Kantor 

, med, Juljusz Baum 

„ med, Wolf Eychner, 
if I KLASA. 
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Olbrzymia katastrofa budowlana w Łodzi 


Wczoraj o godzinie 2 w p 
łudnie straszliwy huk wstrząs- 
nął cała dzielnicą miasta, okolo 
ną ulicami Gdańską, Zieloną, Za 
menhofa, Zakątną. 

W niespełna kilka minut po 
szalonym huku już po drutach 
tele onicznych 
mość o katastrofie budowlanej 
która miała miejsce przy ulicy 

eromskiego 65. 

Po upływie kilku minut przed 
wsnomnianym domem zgroma- 


_ dziły się olbrzymie tłumy pub- 
, liczności, które przyglądały się 


przerażającemu widowiskowi: 

Oto zbudowany w głębi po- 
dwórza pod wspomnianym nu- 
merem nowy  czteropiętrowy 
dom zawalił sie- 

W niespełna kilka minut po 
otrzymaniu tei wiadomości na 
miejsce wypadku przybyli 
przedstawiciele prokuratury w 
osobach wiceprokuratora Man- 
deckiego i podprokuratora Cha- 
włowskiego oraz sedzia śledczy 
Grzys, komendant p. p. na mia- 
sto Łódź podinspektor Niedziel- 
ski, kierownik 7 komisariatu 
Wilczyński komisarz, oraz siiny 

ział policji pieszej. który ©- 
toczył miejsce katastrofy | nie 
dopuszczał olbrzymiego tłuniu 
do wnetrza podwórza. 

Bezpośrednio po przybyciu 

adz -przybył również na 
miejsce katastrofy przedstawi- 
ciel redakcii naszej. który ze- 
brał nastepujace informacje: 

Plac na którym miat miejsce 
straszny wvpadek jest własno- 
ścią lcka Jerozolimskiego, któ: 
ry przed kilkoma miesiącami 
przystąpił do budowy dużego 
czteropiętrowego domu we wne 
trzu podwórza, 

Roboty prowadził na własny 
rachunek powierzając wykona- 
nie planów i nadzór nad robota 
mi inżynierowi Antoniemu Re- 
galemu zamieszkałemu przy tl. 
Kilińskiego 80 i angażując w 
charakterze majstra Kazimierza 
Nowickiego zamieszkałego przy 
ul. Pomorskiej 10. 

Roboty prowadzone były 
bardzo intensywnie tak że po 
upływie niespełna 5 miesięcy 
dom był od zewnątrz zupełnie 
wykończony składał się z czte 
ropiętrowego bloku z dwoma 
występami z lewei i prawej 
strony, 

Dom, jak zaznaczyliśmy, był 

zewnątrz zupełnie wykoń- 


biegła  wiado- 


Około godziny 2 w południe 
Stanisław Józwiak i Wacław 
Kazimierczak zatrudnieni byli 
na parterze domu, wykańczając 
wybicia na okna. W tym czasie 
Wacław Józwiak pracował na 
pierwszem piętrze. 

Nagle starszy Józwiak przet- 
wał robotę j zaczął nasłuchi- 
wać ponieważ doświadczone 
ucho jego schwytało jakiś podej 
rzany szmer. 

Szmer ten przypominał obsu 
wanie się kamieni w górach i 
(wzrastał z minuty na minutę, 
„przybierał z każda chwilą na 
‘sile 


p=] IA e E E E TN 
Przyczyny rozwiazania 


Przeczuwając jakieś nieszczę 
ście Józwiak krzyknął przeraż 


liwym głosem: „Wacuś, ratuj 
się co sił!“ poczem wybiegł w. 


towarzystwie Kazimierczaka z 
domu. 

Młodszy Józwiak 
szy przerażliwy krzyk ojca bez 
namysłu wyskoczył z okna 
pierwszego piętra lecz tak fa- 
talnie, że uległ zwichnieciu no- 
gi. Ojciec z Kazimierczakiem 


obrębem domu połowa bloku 
środkowego runęła z  piekiel- 
nym hukiem. 

Grad kamieni, cegieł, posy- 


„pał się na dach szopy. w której 


usłyszaw=" 


pospieszyli mu na ratunek i odj 


ciągnęli iak można najdalej 


od |nieni przy poprawkach 


w międzyczasie zdołali się u- 
kryć robotnicy. 

Dozorca domu zaalarmowa- 
ny hukiem wvbiegł ze swei iz- 
by i widząc przeraźliwą kata- 
strofę zaalarmował policie i po 
gotowie przypuszczając, że 
wszyscy trzej robotnicy zatrud 
ulegli 


budynku. Stało się to w sam|!wypadkowi, 


czas. ponieważ w tei chwili gdy 


W chwilę potem przybyły na 


wszyscy troie znaleźli się poza miejsce dwie karetki pogoto- 


+ 


okr. związku Kas Chorych w Łodzi 


Decyzją głównego urzędu u- 
bezpieczeń z dnia 22 X r, b. 
rozwiązane zostały władze okrę- 
gowe związku kas chorych w 
Łodzi i zamianowany komisarz 
rządowy w osobie p, E. Łopu- 
szańiskiego, komisarza kasy cho- 
rych m. Łodz:. 

Decyzję tę GUU powziął z 
następujących powodów: 

W myśl statutu związku, za- 
rząd wybierany jest na okres 
6 lat. Okres kadencji upłynął 
z dniem 4 lipca r. b., a mimo 
to nie został zwołany zjazd de- 
legatów dla dokonania wyboru 
nowego zarządu. 

Przy rewizji stwierdzono, że 
niektórzy członkowie zarządu, 
mimo utraty mandatu, bezpra- 


wnie brali udział w posiedze- 
niach, np. Walenty Chlebosz z 
pów. kasy chorych w Kaliszu i 
Lenk, z kasy chorych w Radom- 
sku, 

Na stanowisko wice-dyrektora 
wybrano p. J. Kellera, przyzna- 
jąc mu uposażenie według V-go 
stepnia służbowego, przyczem 
nie czekając zatwierdzenia swej 
uchwały, zarząd wydał p. Kel- 
lerowi dekret nominacyjny, przy- 
znając mu pensję dyrektora, 

W kasie związku znaleziono 
przy rewizji, zamiast gotówki, 
dowody nieksięgowane na su- 
mę 8144 zł, pozatem stwier- 
dzono, ża pobory obliczane by- 
ły z niekorzyścią dla związku 
— i tak wicedyrektorowi Kel- 


lerowi wypłacono pobory mie” 
sięczne w sumie 1,236,03 zł, 
gdy należało wypłacić 1,148.35. 
złotych, 

W rachunkach zwrotu kosz- 
tów podróży brak było godziny 
wyjazdu z miejsca urzędowania 
skutkiem czego nie można było 
stwierdzić, czy djety za te po- 
dróże zostały wypłacone nale- 
życie. 

G.U.U., wychodząc z założe- 
nia, że odpowiedzialność za 
wszystkie wyżej wspomniane 
przekroczenia, spada również na 
zjazd delegatów związku i ko- 
misję rewizyjną, postanowił te 
władze rozwiązać jako niezdol- 
ne do sprawowania powierzo- 
nych sobie czynności, 


Ogólny kongres pracowników państwowych 


odbędzie się 1 grudnia 


Tematem obrad — położenie rzesz urzędniczych 


Na posiedzeniu organizacyj- 
nem ogólnego kongresu praco- 
wników państwowych, postano- 
wiono odbyć kongres w nie- 
dzielę dn. 1 grudnia w Warsza- 
wie. Będzie on obesłany przez 


czony, zimowe zaś miesiące bygliczne oddziały i koła związków 


ły poświęcone na wykończenie 
wewnętrzne, tak że w. ten spo 
sób dom do użytku miał być 
nv na wiosne roku 1930 
W dniu wczorajszym: wla- 
śnie właściciel domu zwolnił © 
12 w południe wszystkich ro- 
botników, . pozostawiając tylko 
do wykończenia drobnych po- 
prawek trzech murarzy Stani- 
sława Jóżwiaka, syna jego Wa 
cławą i Wacława Kazimiercza 
ka. Dzięki temu właśnie 
szcześliwym zbiegiem okolicz- 
ności, katastrofa mie  pocią- 
znęłą za soba żadnych ofiar w 
ludziach i skończyła się tylko 
lekikien poranieniem Wacława 
Józwiaka. 
W porządku chronologicznym 
przebieg katastrofy przedsta- 
wiał się następująco: 


Ío z, 


Przy cierpieniach pęcherzy 
ka żółciowego i wątroby, ka- 
mieniach żółciowych iżólta:zce, na- 
turalna woda gorzka Franciszka- 
Józefa znakomicie ułatwia trawie- 
nie. Doświadczenia kliniczne stwier 
dzają, że domowa kuracia picia 
wody Franciszka-Józefa działa 
zwłaszcza. skutecznie, jeśli się jej 
używa rano naczczo z dodaniem go- 
rącej wódy. żądać w apt i drog, 


współdziałających. 


Komitet organizacyjny ukon- 
stytuował się, wybierając prezy- 
djum złożone z dr. Raabego, 
inż. Łopuszańskiego, prof. Wi- 
lusza i ob. Klimaszewskiego, 


Ustalone zostały następujące 
referaty, które będą wygłoszone 


na Kongresie: I. Potrzeba po-joraz prezydja klubów parlamen 


prawy bytu pracowników pań- 
stwowych. Il. Zagadnienia pra- 
gmatyki kolejarzy i pocztowców 
Il. Zagadnienia pragmatyki u-. 
rzędników i nauczycieli, IV 
Ustawodawstwo społeczne i o- 
chrona pracy pracowników - pań- 
stwowych, V. Rola związków 
zawodowych w życiu państwo- 
wem. 

Komitet organizacyjny posta- 
nowił zaprosić na kongres przez 
specjalne delegacje p. premjera 
Świtalskiego i pp. ministrów, 
pp. marszałków sejmu i senatu 


tarnych. 

W sprawie charakteru kon: 
gresu, jak wynika z jego pro- 
gramu, komitet organizacyjny 
ustalił że ma on mieć zadania 


Zawaliły się 4-piętrowe mury nowowznie- 
sionego domu przy ul. Zeromskiego 65 


Katastrofa nie pociągnęła za sobą na szczęście ofiar w ludziach 


wia, które po udzieleniu pomo- 
cy młodszemu Józwiakowi od- 
jechały, 

Nieco później przybył II od- 
dział straży ogmiowej, który izo 
lował miejsce katastrofy od uli- 
cy. 


W niespełna 10 minut po przy 
byciu policji i straży ogniowej 
rozległ sie powtórny huk jesz- 
cze silniejszy niż poprzednio i 
druga część środkowego bloku 
runęła, 


Kiedy olbrzymi tuman kurzu 
i piasku rozwiał się zgromadze 
ni ujrzeli przeimujący grozą wi 
dok: oto z całej środkowej czę 
ści ogromnego czteropiętrowe- 
go gmachu zostałą tylko kupa 
gruzów, 


Na szczęście i ten drugi wy- 
padek nie pociągnął za soba o 
fiar w ludziach. 


Jak się dowiadujemy przy- 
czyna katastrofy było budowa- 
nie ścian © jednej cegle zamiast 
przewidzianych ustawowo 3—4 
a pozatem używanie piasku 
czerpanego z furdamentów. 


Miejsce katastrofy zostało za 
bezpieczone przez simy nddział 
policji. która nie dopuszcza ni- 
kogo do wnetrza podwórza, 
gdyż pozostałe dwa skrzydła 
eroża zawaleniem. (p) 


Świadczenia 
w chorobie 
dla „żon rytualnych: 


Ministerstwo pracy i opieki 
społecznej w reskrypcie z dn. 
12.9 1929 r. nr. 3176/U. w spra- 
wię Świadczeń kas chorych dla 
„żon rytualnych“. wyjaśniło: 

Ponieważ Sąd Najwyższy wy 
rokiem z dn. 3-go czerwca 1922 
r. Nr. 532/21 uznał, że małżeńst 
wo, zawarte przed rabinem w 
myśl przepisów obowiązują- 
cych. jest małżeństwem w po 
ięciu ustawodawstwa b. Kró- 
lestwa Polskiego, choćby akt 
stanu cywilnego sporządzony 
nie był — uznać należy. że 
zgodnie z wyjaśnieniem mini- 
sterstwą sprawiędliwości z dr. 


ściśle zawodowe i winien daćQ 16,2 1923 r. nr. V289/23 i stano- 


jak najpełniejszy wyraz obec- 
nych potrzeb pracowników ce- 
lem przedstawienia ich rządo- 
wi i sejmowi.  Jednomyślnie 
stwierdzono też, że rozsiewane 
plotki i pogłoski o jakichkol- 
wiek politycznych celach kon- 
gresu są pozbawione wszelkich 
istotnych podstaw. 


O zniesienie ograniczeń zasiłkowychi 


Memorjał zarządu związku pracowników instytucji 
użyteczności publicznej 


Jak się dowiadujemy, w dniu 
wczorajszym zarząd okręgowy 
związku prac. kom, į inst. użyt, 
pubi. w imieniu wszystkich od- 
działów, położonych w woie- 
wództwię łódzkiem. przesłał na 
ręce pana ministra pracy į opie 
ki społecznej obszerny memo- 
rjał w sprawach: 

1) Przyznanie robotnikom se- 
zonowyin. zatrudnionym przez 
magistrat m. Łodzi, wzorem lat 
ubiegłych, zasiłków z F. Ba 


2) uchylenia interpretaci; tu= konkluzji, 


tejiszego F, B. w sprawie ko- 
nieczrtości wylegitymowania się 
tegoż robotnika uprzednią pra- 
cą w przemyśle, trwająca conaj 
mniej 10 tygodni i 


3) zniesienia, tak, jak w latach 
ubiegłych, t. zw. Sezonu mar- 
twego. trwającego od 1512 do 
LII i uniemożliwiającego popie 
ranie w tym czasie nawet usta- 
wowych zasiłków. 


ten stwierdzą w 
że przy 3 dniowej 


Memoriał 


ipracy w tygodniu, 


robotnicy 
nie byli w stanie zaopatrzyć się 
w konieczne środki żywności, a 
ina pomoc samorządy poszcze 
gólnych miast niewiele mogą li- 
czyć. bo te znajduja sie w o- 
płakanych warunkach, wskutek 
pozbawienia ich przez rząd kre 
dytów na cele inwestycyjne. 


Odpis tego memoriału przesła 
ny został do urzędu wojiewódz- 
kiego w Łodzi z prośbą o po- 
parcie, 


wiskiem zaijętem obecnie przez 
włądze administracji ogólnej. 
kasy chorych moga udzielać 
Świadczeń z art. 33 ustawy z 
dn. 19 mają 1920 r. o obowiąz- 
kowem ubezpieczeniu na wypa 
dek choroby t. zw. „żonom ry- 
tualrym*, w ile fakt zawarcia 
małżeństwa religijnego nie nz 
suwa watpliwości. 


Dwa odczyty 
w Polsk. YMCA 


Dziś, w czwartek, odbędzie 
isie o godz- 8 wiecz, w lokalu 
„Polskiej YMCA.“  (Piotrkow- 
ska 89) wieczór dyskusyjny z 
referatem p. Józefa Wacława 
Krauzego p. t. „Stan przemvstti 
włókienniczego w Łodzi”. 


W nadchodzącą zaś sobotę w 
Polskiej YMCA. o godz. S-ej 
wiecz. wygłosi odczyt prof. J. 
K- Targowski z okazii rocznicv 
29-go listopada p. t. „Powsta* 
nie listopadowe w literaturze 
polskiej“. 

Na oba odczyty wejścię bez: 
płatne. 
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TEATRY 
BJ 


TEATR MIEJSKI 

Dziś w czwartek pa cenach 
popularnych „Młody Last“ sztu 
ka w 4 aktach J. A. Hertza, wy 
stąwiona z okazii 25-letniej rocz 
nicy strajku szkolnego. Reży- 
serja K. Kijowskiego. Obsada 
premierowa z pp. Dąbrowską, 
Niedźwiecką. Rzęckim i Tatar- 
kiewiczem na czele. 

Jutro w piątek wieczorem 
„Dzielny Wiojak Szwejk* rewe- 
lacyina rewja wojenna ług 
o Eee 

w reżyserii i i 
Leona Schillera. Ceny popular- 


me. 
„Bilety do nabycia w ka- 
sie zamawiań 
Salwy. Moniuszki 2, 
no do 7 wieczorem bez przet” 
wy. 


BEZPŁATNA 


Głos Polski 


Perypetje wekslowe „mistrza bata“ 
Sześć miesięcy więzienia za sprzedaż zasekwe- |WWW 


strowanych 


W ostatnim czasie coraz czę” 
Ściej się zdarza, że właściciele 
zasekwestrowanych  riuchomo- 
ści na. kilka dni przed licytacją 
rzeczy tę sprzedają, lub 
wają przed komornikiem. 

Ponieważ wypadki te powta- 
rzają się coraz częściej władze 
zaostrzyły w znacznym stopniu 
sankcje karne na właścicieli za 
sek'westrowanych ruchomości, 
które zostały ukryte lub sprze- 
dane przed licytacją. I oto w 
dniu wczorajszym Sąd Grodzki 
pod przewodnictwem p. Sttnic- 
kiego rozpatrywał! bardzo cha- 


w kwiaciarni |rakterystyczna dla powyższego 
od 10 ra-| Sprawę. 


Na ławię oskarżonych zasie- 
dli Ferdynand į Barbara małżeń 
stwo Zybert, którym wytoczo- 
mo aż 6 procesów za ukrywanie 


AKADEMJA LISTOPADOWA.|i sprzedanie rzeczy zasekwe- 


W piątek o godz. 4 popoł. u- 
rządza Dyrekcja Teatru Miej- 


skiego bezpłatna akademie listo |rożkaż z : 
padową dla młodzieży szkolnej |ka weksli, | 
delegacyj społecznych į wojska | "u znajomi, 


W programie prelekcje prof. 
Lorentza, fragmenty z „Kordja- 


strowanych, 

Jak się okazało Zybert. do- 
zawodu, wystawił kil- 
które zdyskontowali 


Gdy przyszedł termin płatno- 


| ści a go zatem idzie protest, wie 


na“ i „Legjonu* w reżyserii K.,rzyciele oddali weksel do sądu. 


Tatarkiewicza. 


TEATR KAMERALNY, 
Trauguta nr. 1. 
Ostatni wvstęp Janusza Stra- 
chockiego po cenach zniżonych. 
Dziś, czwartek oraz w nie- 
dzieię popołudniu ostatnie wy- 


stępy Janusza Strachockiego w | P'aXa. KON 
doskonałej komedji Wł. Fodora jie dzieci i 


„Dr. Julja Szabo“. 

Jutro, piątek, zakupiona przez 
Biały Krzyż premiera wybommej 
salonowei komedji WI. Lakato- 
sa „Mężczyzna j kobieta“. Re- 
żyseruje Michał Melina. Udział 
biorą: Falenską - Makarczyń- 
ska, Trapszówna, Dębicz, Meli- 
na Tatarski i Ziembiński. 

W sobotę i niedziele wieczo- 
rem „Mężczyzna i kobieta“. 

W próbach głośna sztuka Os- 
sipa Dymowa „Bronx-Express' 
pod reżyserią L. Zbuckiego. 


TEATR POPULARNY 
Ogrodowa 18. 


Dziś, czwartek. piatek, sobo- 
ta i niedziela popołudniu ostat- 
nie powtórzenia wesołych koló- 
rowych „Skalmierzanek*, któ- 
re dzieki pierwszorzędnej wy* 
stawie i grze całego zespołu 
stały się prawdziwą artystycz= 
ną atrakcją dla całej Łodzi: 


Kopciuszek“. 

Uwzględniając życzenia ro- 
dziców dyrekcja Teatru Povu- 
larnego daje premierę „Kop 
ciuszka” mie dziś — ale w so- 
bote punktualnie o godz. 4 on. 

Bilety do nabycia w cukierni 
Gostomskiego oraz w kasie 
przy ul. Ogrodowej 18. 


TEATR GEYEROWSKI 
Piotrkowska 295. 

W sobotę i w niedzielę wiecz. 
zespół Teatru Kameralmeg» wy 
stapi w Teatrze Gieyerowskim 
z doskonała komedja Wł. Fodo 
ra „Dr. Julia Szabo“. 

W niedzielę ropołudniu , Kwa 
dyatura koła”. 


ODADADOROROQNH 


Tańców 


salonowych, najmodniej- 
szych nauczyć się można 


u Freda Larsena 


który ras oe? w ny 
stencji trzech wybitnyc 
tancerzy w „Żółtej Sali" 
— ul. Zachodnia Nr. 43, 


Dla pracowników i pracownic 
umysłow 'cn—ceny zniżone 


uzyskali wyrok i oddali klanzu- 
le komornikowi. 

Zybertowi zasekwestrowano 
ruchomości dorożkę i konia. 
Kiedy komornik w dniu ficyta- 
cii przyszedł na miejsce zastał 
w mieszkania Zyberta: stary 


przedmiotów 


zaś zasekwestrowane ruchomo-'mógł patrzeć na męki głodo- 
ści znikły w zagadkowy Sspo- we biednego zwierzęcia, 
sób. | Tłumaczenie to nie znalazło 
Wobec powyższego komor- jednak posłuchu u sądu, który 
nik spisał protokuł, który skie- skazał Zyberta na miesiąc wię- 
rował do sądu. 'zienia za każda sprawę razem 
Na przewodzie sądowym Zy*.na 5 miesięcy więzienia, żone 
bert tłumaczył się, że rzeczy zaś jego Barbarę, której odda- 
musiał sprzedać, ponieważ nie nmo pod dozór zasekwestrowane 
miał co dać jeść dzieciom į żo- rzeczy na 7 dni aresztu za każ- 
nie, co się zaś tyczy konia to i dą sprawę, razem na 42 dni a“ 
tego sprzedał, ponieważ nie resztu, (p) 


Wypiek chleba w niedzielę 


jest wzbroniony 


Inspektor pracy przeprowadzi 
lustrację piekarń 


W ostatnim czasie do inspek |iest zatrudnoinych przy tych 
tora pracy p. Wojtkiewicza|pracach przygotowawczych w 
zwracała się kilkakrotnie dele- |miedzielę i w jakich godzinach 
gacja piekarzy z zażaleniem na| prace te się odbywają. 
tienczciwa konkurencje szere-| Wobec tego, że piekarze jed- 
wu piekarzy którzy pomimo za”lnak wvpiekają chleb i bułki w 
kazu wypiekają pieczywo w | niedziele Inspekcia Pracy prze- 
niedziele: Inspektor pracy p. prowadzi w _ najbliższych 
Wojtkiewicz wyjaśni delegacji dniach na terenie Łodzi cały 
Że w myśl przepisów minister- | szereg lustracji, ci zaś piekarze 
stwa pracy i opieki społecznej ,którzy będą wypiekać chleb w 
o wypieku chleba — sam wy* niedzielę pociągnięci będą do 
niek w niedzielę jest niedozwo- |odpowiedzialności a sprawy ich 
lony. natomiast piekarzom wol-|rozpatrzy sad pracy, który w 
no przygotowywać rozczyn iltym wypadku ferować będzie 


siennik, połamana klatke beząkwasic ciasto w niedzielę je- |bardzo surowe wyroki do 1000 


taka, kota o jednym oku, 
teściowa. wszystkie 


dwo- pdynie po uprzedniem zawiado” 


zł. grzywny włącznie. (p) 
mieniu inspekcji pracy ile osób 


Pamięci wielkiego pisarza 


O grobowiec dla St. Przybyszewskiego 


Minęty już dwa lata od chwiyczekając na społeczną inicjaty- 
li śmierci znakomitego pisarza we zbudowania grobowca zna- 


swój dar pod adresem redakcji 
„Dziennika Poznańskiego: z 
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MUZYKA 


DZISIEJSZY KONCERT 
JUANA MANENA, 


Dziś, w czwartek, o godz. 8.30 
wieczorem odbedzie się w sali 
Filharmonii jedyny koncert 
świetnego skrzypka hiszpańskie 
go Juana Manena. Każdy wy- 
stęp tego sławnego artysty" 
wirtuoza jest rewelacją jego fe- 
nomenalnego talentu, gra bo- 
wiem jego wprawia wszystkich 
w zachwyt poeziją interpretacji 
i nadzwyczajną techniką, Bę- 
dzie to z kolei 11-tv koncert mi 
strzowski. 


ŁÓDZKA ORKIESTRA 
FILHARMONICZNA, 


We wtorek, dnia 3 grudnia, © 
godz. 8.30 wiecz. odbędzie się 
w Filharmonji pierwszy wieiki 
symfoniczny koncert kiej 
Orkiestry Filftarmonicznej. Na 
koncercie tym wystąpi znakomi 
ty skrzypek jugosłowiański 
| Zlatko Balokovic, o którym pra 
sa wyraża się z entuzjazmem. 
| Artysta odegra z tow, orkiestry 
przepiekny koncert skrzypco* 
wy Beethovena. Dyrygować 
| koncertem będzie lgmacy Neu- 
matk, który jest dobrze znany 
łódzikiej publiczności. Program 
wtorkowego koncertu zapowia 
da Beethovena symfonię II „Eni 
ca“ oraz uwerturę Beethovena 
„Oberon“. Bilety już zamawiać 
można w kasie Filharmonii. 


DOGODNE WARUNKI KUPNA 
WYROBÓW POŃCZOSZNIE- 
CZYCH. 

Przy ul. Aleje Kościuszki 17 
firma Dom Handlowy „Julpol* 
otworzyła skład niurtowo-deta- 
bezny wyrobów  ofńczoszni= 
czych, w którym. sprzedaja 
wszelkie wyroby bończosziiicze 
od najtańszych do najwykwint- 
niejszych po cenach półhurto* 
wych. a przy kupnie jednego 
tuzina, jednorazowo, firma liczy 
| wyroby po cenach hurtowych. 


Ś. p. Stanisława Przybyszew- |komitemu poecie, zakupić włas dopiskiem: „na grób Ś. P+ St.ÍNa takie dogodne warunki nabv 
skiego. W myśl życzenia, wy- |tym kosztem piędź ziemi na Przybyszewskiego”, która Dę-' wania wyrobów  pończoszni- 
rażońego przezeń niejednokrot- |omentarzu w Górze wystawić dzie zamieszczać pokwitowa- | czych firma „Julpol“ może so- 
nie za życia pochowano go wltam grobowiec i złożyć trumnę nią i fundusz przekaże rodzinie. bie pozwolić, zawdzięczając tyl 
ziemi kujawskiej, ż którą był|poety w dniu 8 maja 1930 r., ja Sumę przewyższającą koszty ko bardzo poważnym obrotom 
związany serdecznemi wezła* | ko w dniu jego patrona. budowy grobowca złoży rodzi- oraz niskiej cenię lokalu w pry 


mi uczucia. Zwłoki wielkiego 
syna Polski spoczęły w gronie 
zaprzyjaźnionej z Przybyszew- 


Rodzina ś.p. Przybyszewskie 
go nie jest zasobna w środki fi- 


ma na fundację im. St. Przyby* 
szewskiego.  Korzystać z niej 


nansowe. więc gdyby kto 2 będa w pierwszym rzędzie sy- 


skimi rodziny Znanieckich na przyjaciół czy wielbicieli talen nowie nauczycieli wiejskich, od 
wiejskim cmentarzu kościoła w tu Zmarłego zechciał zasilić bywający studia na uniwersy- 


Górze pod Inowrocławiem. 


Obecnie rodzina Ś. p. Przyby | ny i dać iei temsamem możność i 
nie „wystawienia piękniejszego gro |stworzony komitet. 


szewskiego postanowiła, 


tetach polskich. Nad całością 


bardzo skromny fundusz rodzi. | piec sd: 
|czuwa zie osobny: ad hoc 


bowca — zechce przekazać 


W SŁUŻBIE MARSA 


ZEBRANIA KONTROLNE uzasadnionej przyczyny, będąf 
gpociagani do odpowiedzialnościę wiązków zgłoszenia się do spi- 


REZERWISTÓW. 


Dziś o godz. 9 rano obowią- 
zani są zgłosić sie na zebrania 
kontrolne w PKU. Łódź-Miasto 
I przy ul. Nowo,Tarzowei 18 
mężczyźni rocznika 1889 za- 
mieszkali na terenie  2-go, 
3,5,8,9i 11 komisarjatów p. p. 
których nazwiska zaczynają 
się na litery: Ka—Kp. 


W lokalu P. K. U. Łódź-Mia- 
sto II przy ul. Nowo-Cegielnia- 
nej 51 szeregowi rezerwy i po- 
spolitego ruszenia z bronią i 
bez broni, urodzeń w roku 
1904, zamieszkali na terenie 
14-go komisarjatu p. p. których 
nazwiska zaczynają się na lite- 
ry: od P do Z. 


Na zebrania kontrolne należy 
się zgłosić w miejscu i terminie 
wyznaczonym punktualnie z 
książeczką wojskowa i innemi 
posiadanemi dokumetami woj- 
skowemi. 


Rezerwiści, którzy nie stawią 


q M IM IMMMmmmmmm sie na zebrania kontrolne bez 


Osoby, uchylające się od obo 


sów oraz osoby, zgłaszające 
j|się z przyczyn nieusprawiedli- 
wionych po terminie, kc w 
drodze administracyjnej karze: 
grzywny do 500 złotych lub a- 
* * resztu do 6-ciu tygodni, albo 


Dziś, w czwartek, dnia 28-go | bu tym karom łącznie. 
listopada 1929 roku, obowią+| Powołani na zebrania kon- 
zani są do zgłoszenia się do| trolne powinni być czysto ubra- 
spisów poborowych w lokalu|ni, umyci i ogoleni, Q} 
biura Policyjna - Wojskowego 
przy ul. Piotrkowskiej nr. 212 
w godz. od 8.15 do 15 (3 popoół.) 
mężczyźni urodzeni w rToku| Dziś w czwartek o godz. 8 
1909, zamieszkali na ter. 14-g0 rano w lokalu przy ulicy Po- 
Komisarjatu Policyjnego. któ- |rnorskiej 18, odbędzie sie dodat 
rych nazwiska rozpoczynają się |kowa komisja  poborowa, dla 
od liter dr żon ojc CE uy 

zonych w latach o lo 
Sz, T, U, W. Z, Ż. 1908, którzy dotychczas przed 

Każdy zgłaszający się do spi- |komisja poborową nie stawali i 
sów winien być zameldowany |nie mają ustalonego stosunku 
w Łodzi i posiadać: dowód o*|do służby wojskowej, Na komi 
sobisty, w braku tegoż — me*|sjęe poborowa winni sie stawić 
tryke urodzenia. wraz z innym | zamieszkali g terenie 1, 4, 6,7, 
dokumentem _stwierdzajacym|10, 12, 13, 14 komisarjatów po!. 


karnych (dyscyplinarnych). 
Powołani na zebrania kontro 
ne powinni być czysto ubrani, 
umyci i ogoleni. (p) 
* 


k s LJ 


tożsamość osoby. zaświadcze-|państw. którzy otrzymali wez- 
nie o rejestracji, Świadectwo] wamia ze Starostwa Grodzkie- 
go. (w 


szkolne oraz cechowe: 


watnem mieszkaniu. Naszem 
zdaniem otworzemie takięgo 
składu obecnie. wobec ciężkich 
materjalnych warunków, jakie 
przeżywamy, jest bardzo ua 
czasie, gdyż dla niejednego za” 
oszczędzenie na parze 

czy też skarpetek kilkudziesię* 
ciu lub nawet kilkunastu groszy 
jest rzeczą nietylko pożądaną, 
ale konieczną — to też nie wąt- 
pimy. że szerokie rzesze miz- 
szkańców naszego miasta, a 
szczególnię ci, którym zależeć 
będzie na oszczędności, korzy* 
stać beda stale z tak dogodnych 
warunków kupna tego antyku: 
łu, który jest faktycznie arty- 
kułem pierwszej potrzeby. 
Dom Handlowy „Julpol* jest 
stale zaopatrywany w wyroby 
pończosznicze z kilkumastu naj 
lepszych fabryk. Firma również 
udziela kredytu urzędnikom na 
spłaty miesięcznie, licząc te są" 
me ceny, po jakich sprzedaje © 
sobom prywatnym za gotówkę. 


Pianina i fortepiany 


pierwszorzędnych firm krajo- 
wych i zagranicznych na do- 
godnych warunkach poleca 


SKŁAD PIANIN 


He FINSTER 


Łódź, Zakątna 79 
I piętro, front, telefon 48-69, 


Lekarz-Dentysta 


B. ABOWA 


powróciła. 


Piotrkowska Nr. 85, tel, 78-12 
godz, przyjęć od 9—10 i 4—7 pp' 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
PIA 1929 r. 


GAZETA HANDLOWA 


Sezon jesienny pod ae depresji 


Ogólny kryzys gospodarczy 
dotknął rolnictwo, przemysł i finanse 


Sytuacja podczas zimy nie zapowiada polepszenia 


Stan gospodarczy, w którym 
znajduje się Polska, ujmują sy- 
stematycznie dwa czynniki naj- 
wyższej kompetencji fachowej: 
doradca finansowy rządu pol- 
skiego p. Deweyi Instytut ba- 
dania konjunktur$gospodarczych 
i cen, Zarówno kwartalne ra- 
porty p. Dewey'a jak i okreso 
we sprawozdania wymienione- 
go instytutu są odbiciem eko- 
nomicznego kraju. 

Jak wynika z ogłoszonego 
sprawozdania Instytutu, bada- 
nia konjunktur i cen, kryzys w 
rolnictwie i zastój w ruchu 
budowlanym spowodowały, iż 
jesienny sezon gospodarczy w 
Polsce dobiegał końca pod 
znakiem trwałej depresji. 

Proces spodziewanej popra- 
wy w gospodarstwie społecz- 
nem uległ zahamowaniu i pro- 
cent weksli 
zwiększył się z 10.2 proc, wej 


protestowanych | | 


= Co w 


wrześniu do 10,9 w paździer-$że i włókienniczy i skórzany, 
niku, Pogorszenie przypadaę Przemysły te nie zdołały je- 


zwłaszcza na okręgi roini- 
cze i okręg łódzki. 

Liczba weksli, wystawionych 
była w październiku mniejsza 
niż w jakimkolwiek miesiącu 
z ostatnich dwóch lat, Fakt 
ten wynika z redukcji obrotów 
handlowych. 

Ogólne położenie rolnictwa 
uległo w październiku pogor- 
szeniu, a głód gotówkowy zao- 
strzył się, W listopadzie na- 
stąpiła pewna poprawaw zby- 
cie zboża przez ustanowienie 
premji wywozowych. 

Dotychczas owe położenie 
producentów nierogacizny nie 
rokuje trwałości W sytuacji 
kryzysowej znajduje się prze- 
dewszystkiem przemysł, a tak- 


pomyślnego rozwoju wobec 
trudności finansowania budow- 


szcze przystosować się do no-jnictwa. W związku z ograni- 


wych warunków rynku, oraz 
zmienionego charakteru zapo- 
trzebowania. Słaby stosunko- 
wo wzrost komsumcji mas, 
ciężkie położenie rolnictwa, a 
także wadliwa 
przemysłu zaostrzyły sytuację 
tych gałęzi. 


organizacja. 


czeniem budownictwa należy 
w najbliższych miesiącach o- 
czekiwać bezrobocia silniej- 
szego, niż w latach poprzed- 
nich. 

Gdyby zaś zima miała być 


itak ostra jak w roku ubiegłym 
tsytuacja gospodarcza ulegnie 


Produkcja przemysłowa wy-|przejściowo dużemu pogorsze- 
kazała w październiku pewien|niu. Na rynku pieniężnym po- 


ponadsezonowy wzrost, przy-/ 


czem jednak poziom jej jest 


prawa nie daje się zauważyć 
Zasadniczą przeszkodą popra- 


niższy, niź w październiku r. |wy stanowi wyosoka stopa pro- 
ub, Wynika to przedewszyst- | centowa. 


kiem z wysokiego stopnia uru 


Jak dotąd, brak jeszcze ja- 


chomienia górnictwa węglowe- | kichkolwiek widoków, aby po 

prawa ta mogła sie rozpocząć 
Gałęzie produkcji dóbr wy-$w najbliższych miesiącach. 

twórczych nie mają widokó 


go. 


październiku eksportowała Łódż 


„GLOS POLSKI” 
Łódź 
28 listopada 1923 m 


IEŁDY 


YYYVYYYVY 
27.X 1.29, 


WALUTY 


Holandja 359.70 
Londyn 43,488/4 


Nowy Jork 8.8968/g 
Paryż 35.11 

Praga 26.441/4 
Szwajcarja 173.00 
Włochy 46.67 
Wiedeń 125.43 
Obroty średnie 


Dolar gotówkowy w obro- 
tach pozagiełdowych 8.902. 


Rubel złoty — 4.641/2 


OESTE DODZZOTNTE AE E BAY Be 2D 


Gram czystego złota — 
5.9244. 3 


PĄPIERY 


7 proc. poż. stabilizacyjna 
88.25 — (w proc.); 

5 proc. państw. poż, pre- 
mjowa dolarowa 63.25 — 


4 proc. poż, inwestycyjna 
117.00 — 116,00 116.50 

6 proc. poż. dolarowa 
80.00 — (w proc.); 

10 proc. poż. kolejowa 
102.50 (w proc.); 

B proc. L. Z, 
szewy 51,75— 

8 proc. L. Z. m. Warsza- 


m. War- 


Siła i Światło 105.00 
Węgiel 71.00— 
Lilpopp 38.75— 


Bank Polski 169.00—169.25 
Starachowice 22.25— 22.00 | 


Odezwa. 


Zrzeszenie Kobiet Żyd. W. 
I, Z. O. urządza od dn, 12 do 
16 grudnia r, b, we własnym 
lokalu (Przejazd 2) wielki kier- 
masz Chanukowy, 

Znając cele i zadania W, I. 
Z. O, społeczeństwo naszego 


272299909700000097 
ż ; ż 673,000 klg. towarów za 7 miljonów złotych z 67.00 67.25. 
>4 Ważne 5 > 4 Najwięcej wysłano do Rumunji bo za 3 miljony i 200 tysięcy 
+ iei %| W październiku rb. wywie-;(5444 kg. wart. 87:076, zł) towa]3.936.379 kę. wart. 7.861.079 zł. 
2 Czytajcie! >d ziono w z okręgu łódzkiego o-!ry baweniane kolorowe 403.614] we wrześniu r. b. 
+ ©|zółem 672.908 kg. towarów |kg. wart. 3.980.068 zł.) (371.892, Największa ilość towaru wy- 
ZUPEŁNIE >< włókienniczych na sumę | kg. — 3.444.800 zi),  towaryjwieziono do Rummnnji za 
2 26.947.753 zł. półwełniane 16.846 kg i 308.579|3.190.154 zł. (we wrześniu 
$ BEZPŁATNIE $| w porównaniu z październi. |24(13.561 kg. — 218.944), to-|2.947917 zl). do Rosii na sumę 
+ inier | * | kiem r. ub. eksport wzrósł, głó | WATY wełniane 89.724 kg. ijzł. 788.325 (we wrześniu 
>4 czytelnicy i prenumeratorzy 2 wnię przez poważtie wzmoże- | 180069 (71450 kg—1. „198. Ai TADO Kł zu) Ki 1 ociód L 
46 i stożki do kapeluszy 1622 sztu 7 krajów 
$ AEA drte >4 SiR RAA ENEE A 88.152 zł, (876 sztuk—45.168), | nadbałtyckich 466.500 (638.796) 
ę posiadający w mieszka- $ 2 NE S ot i pewnego |PrZedza bawełniana kolorowa |do Anglii 446.065 (386.876), do 
>4 niach $| uregulowania stosunków go-|14334 kg. i 178.609 zł. (19.996| Austri, Węgier i Jugosławii 
+ RADJO PIS ua RA A sg Kg. — 250.229), przędza wigo- {332.336 (457.737), na Bliski 
>4 Śliabywca,  |hiowa 123.148 kg. i 422.268 zt | Wschód 282.317 (317.538), do 
2 mogą mieć g| 0% (109.610 kę. — 403.881), prze-; Ameryki 277.260 (133.674), do 
na każde żądanie, skie- *| Eksport poszczególnych ga-idza  czesankowa kolorowa EM północnych 264.753 
rowane do wydawnictwa $ | tunków przedstawiał się w paź 19.414 kg. į 439.665 zł. 138.536 (143.108), do Niemiec 200.941 
; Qi dzierniku r. b. następująco (cy- | kg. — 862.189 zł.). Przędzy cze | (293.-165), do Afryki 169.317 
naszego (Piotrkowska 106) € 
è 2 îry w nawiasie za wrzesień r. I sankowej niebarwionej wywie-| (76.392), na Litwę 49.882 (0). 
3 naładowane jb); Towary bawełniane bialefziono w październiku 283. 833| do różnych krajów za zł. 12.440 
? 3697 kg. na sumę 535.443 zł. kę. na sumę 5.269.756 zł. wobec (51.947). 


Kto okaże w administracji 
dziennika „Głos Polski” 
Piotrkowska 106 


10 takich kuponów 10 
będzie miał 
bezpłatnie 
naładowane 
akumulatory. 
Każdy, kto ma 
radjo w domu 


niech wytnie i schowa 
niniejszy kupon. 


ż akumulatory. 3 $ 


[0 kuponów 10 (Sprawa paszportów zagranicznych 


jest 


znów aktualna 


dzięki wnioskowi izb przem.-handl. powziętemu w Łodzi 


Wniosek o obniżenie wiz zagranicznych 


Związek izb przemysłowo- tem żądać się będzie obniżenia, aprobaty w ministerstwię skar- 


handlowych występuje do mini 


strów przemysłu i handlu spraw | wielokrotnych do 100 zł. 


wewnętrznych i skarbu z wnio- 
skiem w sprawie paszportów za į 
granicznych, który to wniosek 
przyjęty został na ostatnim zieź 
dzie izb w Łodzi. Dowiadujemy 
się, że władze centralne skiłom- 
me są do zajecia się sprawą pa- 
szportów zagranicznych i sa w 
oczekiwaniu złożenia konkret- 
nych wniosków izb. 

Izby występuia przedewszy- 


* ca niezwykła premja $ stkiem z żądaniem uproszczenia 


ceny paszportów zagranicznych ! 


chodza izby z tego założenia, 
że przeciętnie kupiec, czy prze- 
mysłowiec 4-krotnie w ciągu 
roku korzysta z paszportu wielo 
krotnego, a zatem opłaci mu się 
4 razy wykupywać paszport 
normalny. 

Czy iednocześnie z przychyl- 
nem załatwieniem wniosków 
izb władze centralne skłonne 
będą również wprowadzić pew- 
ne ulgi w dziedzinie innych pa- 


bu. Należy przypuszczać, że te- 


Wy-[raz ministerstwo skarbu zgodzi 


się na pewne ulgi, które byty- 
by zresztą z zadowoleniem 
przyjęte przez ogół obywateli. 
Sfery gospodarcze omawiają 
obecnie kwestje wiz zagranicz- 
nych- Prawdopodobnie w 
dniach najbliższych już organi 
zacje społeczno - gospodarcze 
zgłosza do zainteresowanych 
ministerstw wnioski w sprawie 
obniżenia opłat. pobieranych 
przez konsulaty zagraniczne w 


wydawania paszportów zagra- dod -: 'edzięć | Polsce za wizy. Jak wiadomo 

szportów trudno jest powiedzieć „WEŻY. , 

$ Eni Š TS $ nicznych kupcom i przemysłow Swego czasu ministerstwo spr. | Opłaty takie pobierane są na za 

*% strony naszych stałych $ com. Dziś zaświadczenie, wyda | wewn, wysuwało liberalny pro | Sadach wzajemności. Otóż pro- 

è czytelników i ogółu radjo- D wane przez izby, są powtórnie iekt obniżenia ceny paszportów jektuie się wprowadzenie do it- 

$ | badane i rozpatrywane przez in d "skt ; alazł (mów handlowych konkretnych 

śmstorów, *% | żynierów przemysłowych. Ta- ka Rak. DrOREt ton iHe zona punktów w sprawie obniżenia 

m iwi dwój traktowani feii -mn t Chodzi t łówni S Roa 

* W i Kie podwólie owamie tejj zza | opłat. Chodzi tu głównie o wi 

e azne 2 samej Sprawy wskaziije; że albo | zy. wydawane kupcom i prze- 

$ > | inżym: vier przemy słowy. albo też? Czytajcie Tro mysłowcom. którzy udają się 

+ Czytajcie! 3 9 |zaświadczenie izby jest zbytecz | zagranicę w sprawach zawodo 

$ a >4 ne. Izby żadają wyłączności dla a | IGLOS POLSKIE vch uczonym, studjującym i t- 

+ € | Siebie w załatwianiu spraw pa- | d. Sprawa oprze się o minister- 
0992999992000909000 | sznortów zagranicznych. Poza-! amm wee zwana | STWO spraw zagranicznych, 


miasta, zechce życzliwie przy- 
jąć kwestarki, wręczając sowi- 
cie ofiary w naturze oraz u- 
dzieli poparcia tej imprezie 
dla jaknajpomyślniejszego prze 
prowadzenia akcji. 

50 proc. dochodu przezna- 
cza się na fundusz narodowy 
„Keren Kajemet Leisrael", 

Protektorat nad 


imprezą 
objęli łaskawie pp. Dr, M, Brau- 
de, dyr. Bransteter, sen, S, 


Budzyner, prezes B, Ejtingon 
(czł, Agencji Żyd.), Faust, 

erszowski, St, Jarociński, 
dyr. Maks Kon, dyr, Perelman, 
Dr. J, Rosenblatt poseł, dyr. 
S. Rygier, Dr, Szwajś, dyr. 1, 
Spektor, dr. M, Wyszewiański 


ERGE] 


Najnowszy odbiornik 


TELEFUNKEN 40 


nadszedł. 
Ostatnie nowości stale na składzie 


Radjo-Audion""n-1. " 


(Gmach Grand-Hotelu). Tel. 53-71 
Głośniki w wielkim wyborze 


Seeon a 


„GLOŚ POLSKI 
Łódź, 
28 listopada 1929 r. 


GAZETA SPORTOWA 


JESZCZE W SPRAWIE MECZ 


ŁÓDŹ — WARSZAWA 


W niedzielnem wydaniu jed- 
nego z pism łódzkich ukazał się 
artykuł p. W. Robakowskiego, 
traktujący o przyczynach po- 
rażki, jaką poniosła reprezenta* 
cyina łódzka drużyna w meczu 
piłki koszykowej z Warszawą, 
i o stosunkach panujących w Ee 
O. Z. G. Sp. 

Niefórtunnym elaboratem Pp. 
R. nie zajmowalibyśmy się ze 
względów zasadniczych, jednak 
ton artykułu, z którego niedź- 
wiedzio-usłużna redakcja uczy- 
miła „sensacyjno - rewelacyjny 
szlagier" zmusza nas do zabra- 
mia głosu. W imię prawdy spro 
stujemy to, co zostało przez Pp. 
R. najzupełniej błędnie przedsta 
wionem, 

P. Robakowski, rozpaczając 
nad porażką Łodzi mówi: kto? 
jak? co? — zorganizował mecz 
Warszawa—Łódź, jest dla nas 
tajemnicą“. Otóż wszystkim 


wō i podstawy. Prawo to zdo- 
bywa się zwykle sumą własnej 
pracy, która w odniesieniu do 
p. R. na terenie, ŁO.Z.G:Sp. 
jest przeraźliwie małą. P. R. za 
pewne powie, iż nie chce pra- 
cować organizacyjnie tam, 
gdzie zasiadają tak godni tbo- 


lewamia ludzie, to byłoby 
bardzo  wygodnem wyiło= 
maczenime gruśności. Z te- 


go też względu apostrofa p. R. 
wzywająca wszystkich do pól: 
Ścia ręka w rękę i przyłożenia 
się do wspólnej pracy pozosta- 
je w ustach autora tylko napi- 


* 


szonym frazesem. Na zakończe 
nie chcemy wskazać p, Roba- 
kowskiemu jedno: nie tędy dro 
ga! Nie artykułami, moszącemi 
cęchy antagonizmu osobistego 
(tak ostro potępionego przez 
samego p. R.), nie frazesami, a 
codzienną, pozytywną pracą bu 
duje się podwaliny sportu i wy 
chowania fizycznego. 
Jednocześnie wyrażamy 
ździwienie, czemu p R. umieś- 
cit swój artykuł w piśmie, któ- 
re dotychczas nic dla propagan 
dy rozwoju gier sportowych 
nie uczyniło, a goniąc jedynie 


za brukową sensacją „ozdobi- 
ło "omawiany elaborat wysoce 
niesmacznemi tytułami į wstęs: 
pem w jeszcze podleiszym ga- 
tunku. Szczególnie pogróżki re- 
dakcji owego pisma pod adre- 
sem Ł.0.Z.G.Sp. i obietnica roz 
prawy na walnem zgromądze- 
miu niech stanowią na przysz- 
łość dla p. R. memento, że pis- 
mo. które mu udzieliło swych 
łamów 
lach sportowych, a chcąc jedy- 
nie wciągnąć gry sportowe © 
orbitę intryg trawiących inne 
gałęzie sportu. l 

Eii iaai 


ROZGRYWKI KANDYDATÓW 


Najbliższa niedziela znów za 


riad’ Ź -| trudni wszystkie cztery druży- 
T ehe TOD o, z ny kandydujące do awansu li-|zegrania na swem boisku 2 me 
| ‘t ia j gowego- 
„3-ch panów*, jak twierdzi p. Kapitalne znaczenie dla wy-|se zatem Naprzodu są conaj- 
nie na sali) tylko dlatego, że|TAŹnego zarysowania się obli-|mniej równe, o ile nawet nie 
sali zarząd Ł.0.Z.G.Sp. w ża-| 774 tabelki gier będzie miał większe. 
den sposób wzyskać nie zdołał [mecz Naprzodu z Lechją w Li-| Drugi mecz niedzielny Ogni- 
Drużyna reprezentacyjna zosta pinach. Jalkkolkwiek drużyna |ska z Ł. T. S. Gw Wilnie nię 
ła zestawiona na podstawie lwowska tymczasem jest leade |budzi już tak wielkiego zainte- 
2-ch meczów, w których brato |TEm. może zupełnie łatwo być|resowania, jak zawody Naprzo 
udział 14-stu zawodników, de- |Pokonaną przez Ślązaków, któ du z Lechią, ze względu na du- 
sygnowanych odpowiednim o-|TZv wysunęliby się na czoło żą różnicę sił obu przeciwni- 


R. Mecz odbyt się na boisku (a 


ficjalnym komunikatem, a za-|P'zY wygranej z różnicą 2-ch ków. 


| 


utraconą równą ilość 2-ch punk 
tów, jednak Lipiny mają do ro- 


cze, a Lechja tylko jeden. Szan 


Łodzianie mimo braku 


tem nie... „w ciągu 3—4 dni bramek. Wobec dużej potencji Mildego (kontuzja) powinni zde 
sttrzałowej napadu Naprzodu cydowanie zwyciężyć, co stwo 


zwołał p. X kilku graczy“ 


Powszechnie utar? się na 
wszystkich niemal gałęziacii 
sportu usus, że jeden człowiek 
ustala ostatecznie skład teamu 
reprzentacyjnego. Praktyka po 
twierdziła słusznośćtego syste- 
mu, gdyż miepojętem jest, by 
drużynę liczącą 5 ludzi zesta- 
wiała specjalna komisja, Jedy- 
nym błędem kierownika zespo- 
łu reprezentacyjnego była za- 
miana 2-ch graczy od połowy 


jest to najzupełniej możliwe. 
Tymczasem oba zespoły maja 


| 


rzyłoby dla nich piękne widoki 
na dalsze koleje rozgrywek mi- 


DO LIGI 


strzowskich. Zespół czarno-bia- 
łych zawodzi jednak zazwy- 
czaj na obcych boiskach, Tym 
razem powinien zerwać z tą nie 
zbyt chlubną tradycją i przy- 
wieźć punkty z Wilna, gdyż 
przegrana do zdecydowanego 
„outsidera“, Ogniska odebrała- 
by Łodzianom wszelką nadzie- 
ię promocji ligowej. 

Oprócz niedzielnych zawo- 
dów kandydaci do ligi mają do 
rozegranią jeszcze następujące 
mecze: 

8.12 Ł'T.S.G.—Naprzód, Leci 
ja — Ognisko; 

15.12 Ł.T.S.G.—Oznisko; 

22.12 Naprzód — ŁTSG. 


Protest Warty ponownie rozpatrywany 
Kto będzie mistrzem, a kto wypadnie z Ligi? 


Jak się dowiadujemy, spra- 
wa protestu Warty odnośnie 
meczu przegrańego w Łodzi z 


meczu. Zawodnicy ci komplet-|Tyrystam; przybrała bardzo po 
mie zawiedli, choć wszyscy jwążny obrót. Jakkolwiek wy- 


spodziewali się pó nich dob- ;dział gier i dyscypliny ligi P.Z. | Żurkowskiego do gry, gdyż by | 
protest Poznaniaków u-|lo wadliwe. 
odwo |istotnie tak miał 
się do zarządu głównego j Warta — Turyści zostałby w- 
przysługujące |krótce unieważniony, Podobny 


rych wyczynów, jako od człon 
ków drużyny drugiej w mi- 
strzostwie Łodzi, Zresztą 


na |jigi, uzyskując 


P.N. 
przednig odrzucił, Warta 
łata 


stowarzyszony, następnie jako 
zwolniony z K.S. Ostrovia, Po- 
twierdzonem zostało zdaje się 
tylko pierwsze załoszenie. któ 
re zasadniczo nie uprawniało 


Jeśliby sie mecz 
odbyć mecz 


graczy winy za poniesioną po= |jej ponowne rozpatrzenie całej |los spotkałby, zawody Garbar- 
rażkę mie zrzucamy, gdyż za-|sprawv. Na ostatniem posiedze | nia — Turyści. 
wodnik nie codzień znajduje się | iu zarządu ligi stwierdzono, że 


w dobrej kondycji, Bardziej za 
winiła tu publiczność, rekrutu- 
jąca się niemal wyłącznie 


racz 


Wobec podobnego stanu rze- 


Turystów  Żurkowskilczy sprawa zarówno mistrzost- 


liwość uzyskania 2-ch punktów 
w meczu z Turystami, podczas 
gdy Garbarnia musiałaby zwy- 
ciężyć Fioletowych po raz dru- 
gi. co byłoby rzecza niełatwa. 


konać wobec takich widoków 
|Ruch w nadchodzącą niedzielę. 
jPisząc o całej sprawie która 


stwo spadku Turystów z ligi 


operujermy _ przypuszczeniami, 
gdyż zarząd ligi musiał narazie 


tórego udział w meczu był wa ligi. jak I spadku z niej dru |ponowne rozpatrzenie protestu 


powodem protestu) został zgło | giej drużyny (poza I. K. P.) po- Warty odłożyć na tydzień, zgo | 6 
z|szony dy P.Z.P.N-u dwukrotnie | zostałaby nadal otwarta. Przed 


czynnych zawodników kilkuma |raz jako dotychczas wogóle nie Wartą bowiem stanęłaby moż- 


stu klubów łódzkich. W tej 
sprawie wypowiedzieliśmy się 
już w jednym z naszych daw- 
niejszych artykułów. 

Tyle powiemy o samym mó- 
czu, poświęcając resztę miejsca 
wywodom p. R. skierowanym 
pod adresem członków zarzą- 
du Ł.Ó.Z.G.Sp. W tonie bardzo 
apostolskim p. R. woła, iż lu- 
dzie ci zbyt mało mają do- 


świadczenia w sporcie, grzeszą | warstwy 
krnąbrnością, egoizmem i anta |szczepia 
gonizmem, wobec czego zbrod | Starszei zeneracji. 
tych |ciach jakie ośiązamy z upra-|przx 2 f zi 
wiania różnych gałęzi sportów |łania P. K. S. będzie należało:gS, warszawskim 
celów fizjologicznych | 


nią byloby przemilczeć o 
wszystkich okropnościach, Ba, 


| nie z wnioskiem pr tawi- 


cielą K. Turystów. 


ORGANIZACJA SPORTU 


w Policji Państwowej 


Rozwój wychowanła fizycz-fsportowei w szeregach naszej 
nego i sportów stopniowo obej polic państwowej. 


mujący u nas coraz szersze 
społeczeństwa. za- 

się również wśród 

O korzyś 


tak dla 


gonzej jeszcze, ludzie ci szuka- jak į praktycznych przekonano 


ją w sporcie tylko celów osobi|sie powszechnie. 


stych i autorekiamy. 
Tutaj p. R. zagalopował 
Jeśli się stawia tak poważne za 


Komenda główna P. P. opra- 


A już wzorowy statut dla 


policyjnych klubów sportowych 
w całej Polsce. Projekt statutu 
przewiduje. że do zakresu dzia 


nym statut P. K. S. przewiduje 
j tworzenie poszczególnych sek- 
cji sportowych i kulturalno - 
oświatowych: Dotychczasowe 
statuty różnych P. K. S-ów 
miały wiele braków i niedoma- 
gań. W tych dniach przy P, K- 
została  jnż 


krzewienie i uprawianie wych. į zorganizowana sekcia Sporto* 


fiz. à sportów przez członków 


To też poza!czynnych. budzenie życia towa 


wojskiem, klubami i stowarzy-|rzyskieto. szerzenie oświaty i 


tychczas 


gie |szeniami sportowemi. Które do- kultury, a nadewszystko rozwi- 
Di A a a f- > p 4 P 
krzewiły i krzewią ‘janie wśród członków ducha na 


EA idee wych.i ftiz.. ostatnio przy- |rodowego i obywatelskiego. 
rzuty, trzeba mieć do tego prałstąpiono do reorganizacji pracy 


Pod wzęlędem organizacyi- 


wa kobieca licząca około 50 
członkiń. Sekcja ta iuż rozpo- 


częła ćwiczenia gimnastyczne 
pod kierownictwem p. Hulanic- 
kiej. Niebawem będa uprawia- 
ne ġ inne gry. 


1 | 
stwarza na nowo niebezpieczeińi , $ 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź, 
28 listopada 1928 r. 


Paavo Nurmi .Ț 

największy szybkos 

biegacz naszych 
czasów 


Paavo Nurmi, niezaprzecze- 
nie najwiekszy biegacz naszych 
czasów, weźmie prawdopodo5- 
nie udział w biegu maratońskim 
na igrzyskach olimpiiskich w 
Los Angelos w roku 1932. 

Już przed laty Nurmi dawał 
do zrozumienia. że pragnie za- 
kończyć swa niezwykłą karie- 
rę biegacza, niezliczony szereg 
swoich triumfów, zwycięstwem 
olimpiiskim w Maratonie. 

Zdaje sie nie ulegać watpliwo 


i ; jści, że ieśli tylko Nurmi zechce 
uczyniło to nie w ce-/ 


startować w maratonie olimpij- 
skim i zechce zwyciężyć — to 
zwycięży, Co do tego nikt nie 
ma watpliwości, Znając bowiem 
legendarną wolę Nurmiego, a 
także jego niezwykłe uzdolnie- 
nie do biegów długodystango- 
wych, przyznać trzeba, że zwy 
cięstwo w maratonie  olimpij< 
skim zupełnie leży w granicach 
jego możliwości. 

Jeśli chodzj o biegi — szyb* 
kość, sprint, dystanse krótsze 
są właściwością młodego wieku 
Dojrzałe lata meskie znajdują 
wyraz swoiei siły w konkur- 
sach wytrzymałości, w biegach 
coraz dłuższych. Młody Nurmi 
biegał į zwyciężał najpierw na 
krótszych dystansach. na 1500 
i 2000 metrów. Potem stopnia- 
wo zwiększał dystans do 10 ty“ 
sięcy metrów. Na tych dystan= 
sach ustanowił nowe rekordy 
Światowe, stworzył w swoim 
kraju całą generację młodych 
biegaczy — swoich następców. 
Potem Nurmi przeniósł się zno- 
wu na inny teren.Przed rokiem 
pobił w Berlinie rekord godzi= 
ny. W tej ostatniej konkurencji 
Nurmi przebiegł prawie połowę 
maratońskiego dystanst- 

Na olimpiadzie w Los Ange- 
los Nurmi liczyć będzie 36 lat: 
Jeśli rzeczywiście w Los Ange 
los Nurmi weźmie udział, bę- 
dzie tn jego czwarty start olim- 
pijski. Poraz pierwszy Nurmł 
startował bowiem w 1920 roku 
na igrzyskach olimpijskich w 
Antwerpji, gdzie odniósł pierw- 
sze swoje zwycięstwo olimpij- 
skie. Czy uda mu się w dwa- 
naście lat później osiągnąć naj- 
wieksze ze zwvciestw olimpij- 
skich, pierwsze miejsce w ma- 


Oczywiście Garbarnia musi po |*$+ęt*+++++++ 


$ratonie — nikt w to dziś nie 
wątpi. 
EU OENE 
+ ADRES }? 


na kupno prawdziwie do- 
ę brych i po cenach przy- 
© stępnych jakościowych for 
tepianów i pianin brzmi: 


Karol KoischwitZ 


Skład fortepianów i pianin 


Łódź, Piotrkowska Na 67. 
Telefon 154-78 | 224-722 
Tam znajdziesz, czego 


g 
szukasz, 
9999999 
Lg w yy 


SUKNA 


beonhardta 


ż 


| Wielki wybór. — Geny umiarkowana 


B.E.RESTEL, rata n.e 


Czytajcie!!! 
i,GŁOS POLSKI” 
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PRZETARG. 


Dyrekcja Państwowej Szkoły Rzemieślniczo-Przemysło- 
wej w Białymstoku ogłasza przetarg publiczny na sprzedaż | 
zbędnych dla szkoły maszyn i urządzeń. 

Przetarg odbędzie się w dniu 5 grudnia 1929 r. o go- 
dzinie 10 rano w lokalu szkoły (Antoniuk Fabr. Nr, 1). 


Sprzedane zostaną następujące przedmioty: 

1) Silnik ropowy Diesel'a o mocy 50 KM, (nieczynny), 

2) 2 zespoły zgrzeblarek (nieczynne), 

3) 1 seliaktor (zdemontowany). 

4) 2 przędzarki obrączkowe po 125 wrzecion. 

5) 2 cewiarki do wątku. 

6) 10 krosien mechanicznych Jacquardowych, 

7) 2 maszyny do przebijania kart. 

8) 5 foluszy. 

9) 4 pióczki, 

10) 5 ram żelaznych 25 m. x 1,8 m. (do suszenia koców 
i sukna), 

11) 6 drapaczek, 

12) 3 postrzygarki i inne, 


Dyrektor Szkoły 
(—) Inż. J. Wolfke.' 


Pończochy staniały !!! 


Zawdzięczając łaskawemu poparciu naszych wyro- 
bów pończoszniczych przez Sz. Klijentelę, a w związku 
z tem poważnym obrotem 


Geny wyrobów pończoszniczych zostaty zaiżone. 
Dom Handlowy „JULPOL:*, Sp. z. o; o. 


Łódż, Al, Kościuszki 17, 
Skład fabryczny, front, parter. 
Filja w Tomaszowie Mazow. ul. Prez. Mościckiego Nr, 10. 


Powrócił 


(2 
© 
© 
© 


Zycie płciowe! 
Wobe braku gotówki 
— wielkiego zapasu 


książek, dajemy 10 

cennych, pożylecz- Dr. med.P.Langbard 
nych książek tylko za Choroby skórne i weneryczne 

5 zł. 1) Dr. Jozan: 


Zawadzka 10. Tel. 106-30 
od 9—1 i 5—8 w. 


SBBC 
Tańców nowoczesnych 


wylicza pojed. iw kompletach 


J. WAJNTRAUB 


w aSysiencji mistrza zagdran. 
w Łodzi, ul. Kilińskiego Nr. 44 


2-gie podw. lewą otic, parter 
Informacje od 10 rano do 10 wiecz 


„Życie płciowe kobie- 
ty”. Poradnik lekar- 
ski: 2) Dr. Werner: 
„Lekarz domowy—ma 
saż". Leczenie wszel- 
kich chorób, 3) Dr, 
Misiewicz: „Samośwałt meżczyzn — 
kobiet”, 4) Dr, Weininger: „Tajemni- 
ce kobiet i mężczyzn”. Dr, Korabie- 
wicz: „Choroby weneryczne”, — Do- 
dajemy 5 innych, pożytecznych ksią- 
żek, razem 10 książek tylko za 5 zł' 
— Wysyłamy za gotówkę lub zalicz- 
ką pocztową, na wydatki załączyć 
zł. 1,50 — (można znaczki pocztowej. 
Ogłoszenie załączyć. Warszawa, Re- 
dakcja „Świt”* Nowowiejska 32—6. 


JAAA 


Miejski Kinematograf Oświatowy 


Wodny Rynek (róg Rokicińskiej) 


Od 26. XL dn. 2. XIL 1929 r. 
DLA DOROSŁYCH: 


SZECHEREZADA 


(TAJEMNICA WSCHODU) 
W rol. główn.: Marcela Albani 
Agnes Petersen-Mozżuchi- 
nowa, Mikołaj Kolin, Iwan 


JOSE 


Czytelnia Powszechna 
Piotrkowska Nr. 37 
w podwórzu. 
Poleca duży wybór książek 
w czterech językach. Ostatnie 
nowości. 


Ostatnie nowości 


Cańców Nowoczesnych |: 


Petrowicz. wyucza w grupach i oddzielnie 


DLA MŁODZIEŻY: 
WILK i SZAKALE || Karol Trinkhaus 


RE i dyplom. naucz. tańca 
Dramat pionierów pustyni zachod- ul. Andrzeja Nr. 17 
niej W roli głównej pies-wilk 


„Rin-Tin-Tin" L of. Il wejście, parter. 


Nad program: Obóz letni przy GIGASGSG 


sposobienia kobiet do ọ- 
SZKOŁA TANCA 


brony kraju w Gorczynie pod 
Kościerzyn 


Początek seansów dla dorosłych 
o godz. 18.45 i 21, w soboty i w 


Głos Polski 


| 


Koncesjonowane Przedsiębiorstwo 


Kanalizacyjno- 
Wodociągowe 


J. JARCHOWSKI i S* 


Łódź, ul. Piotrkowska 81 


TELEFON 20.8-32, 


Przyłączenia kanalizacyjne do sieci 
miejskiej, Plany, Kosztorysy i porady 
fachowe. 
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gAOKOKOKOKO MOKORONONOMNONONOKE 


|KOROMNONONOKOMONOKOROMOKOKONONONONOROMO. 
Z 


Laktady Ślusarska - mery i 


BRACI KEDRZENSKICH 
mn „ MIACGK RONA I2 OZ E 
DO WŁAŚCICIELI SAMOCHODUW i MOTOCYKLISTUW 
Niniejszem zawiadamiamy P. P. że otworzyliśmy Zakłady do General 
nego remontu Samochodów i Motocykli oraz budowy karoserji, 
posiadamy własne Garaże. Wszelkie roboty będą wykonywane tyłko 
przez specjalistów, solidnie, punktualnie, po c en a c h przystępnych. 


c 
KONOKOKOKOKOMOMOKOMOKONOKOKOKOKONOKORO | ; 


ee 
Śl 


Ogłoszenia 
zast 


$ Kupno sze $ Kupno i sprzedaż 
ecococ00000$ 


ZAKŁAD TAPICERSKI B-ci GA- 
BAŁÓW, Sienkiewicza 40, w 
podwórzu i skład mebli Na- 
wrot 8. Polecamy na dogod- 
nych warunkach urządzenia 
pokojowe i pojedyńicze meble, 
oraz w wielkim wyborze oto- 
many, tapczany, fotele, kozet- 
, krzesła, a także przyjmu- 
jemy wszelkie zamówienia. 


MOTRAC-POL. 

Nie kupujcie dopóki nie obejrzycie 
wyściełanych mebli mojej pracowni 
tapicerskiej, gdzie można nabyć za 
gotówkę i na raty: otomany, matera- 
i ce, kozetki, tapczany, krzesła różnych 
fąsonów. Ulica 11 Listopada (Kon- 
,stantynowska) Nr. 24, G, Lewkowicz. 

1618—21 


rome 


| erozją 


Giełda pracy 


SPoko 


CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? 
Musisz ukończyć kursy iachówe kore- 
spodencyjne profesora Sekłłowicza 


Warszawa, Żórawia 42M. Kursy 
salło- Í 


czają listownie: buchalterji, rach 
wości kupieckiej, korespodencji han- 
dlowej, stenogratji, nauki handlu, pra- 


wa, kaligrafji, pisania na aree OA 


towaroznawstwa. angielskiegoj fran- 
cuskiego, niemieckiego, pisowni oraz 
gramatyki polskiej, Po ukończeniu 
świadectwo. Żądajcie icz RA 
4—31 


BUCHALTER-PODATKOWIEC 
przyjmie prowadzenie ksiąg na go- 


PRZYBŁĄKAŁ SIĘ ; 
pies Nr, 1738, Odebrać Kątna 4, W. 
Bac, od 6—7 1613—28 | 


i 


PRZYBŁĄKAŁ SIĘ 
pies wyżeł, żółty z białemi plamami. 
Odebrać można Podgórna 36 (Choj- 
ny) Tosik Bolesław 1634 


GABINET 


kosmetyczny Marji Góralczyk Kiliń- 
skiego Nr. 117. Masaże twarzy iciała, ' 
usuwanie zmarszczek, piegów wąśrów ; 
i pryszczy. Maski odmładzające. 

1360x2 


TYSIĄCE 
chorych “a katar żołądka, wzdęcia, 
kurcze, „ule, niestrawność, brak ape- 
tytu, ogólne osłabienie, et cetera. 
odzyskało zdrowie, używając zioła 
sławnego na cały świat Dr. Dietla, 
profesora Uniwersytetu  Jagielioń- 
skiego: Żądajcie bezpłatnej broszury 
Pouczającej. Adres: Liszki— Apteka. 

1399—21 
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CJ 
$ Zagub. dokumenty $ 


docoseezono0es2000006208 


ZGINĘŁA 
książeczka wojskowa na imię Hecla 
Romanowskiego wydana przez P. K. 
U, w Łodzi. 1615—27 


ZGUBIONO 
legitymację zapomogową wydaną 
przez P,U.P.P. za 17252 na nazwisko 
Piotra Kominka 1614 


A 


ZAGUBIONO 

wyciąg z ksiąg stałej ludności m. Ło- 
dzi, wydany na imię Nadieżdy Ab, 
„dnia 7, XI, 1929 1598 


ZGUBIONO 


mętrykę i kartę rejestracyjną wyda-ġ 
ną w magistracie m, wisko Czosiawa( | 


kiej za Nr, 33 na nazwisko Czesława 


Ó Tomaszewski iego 


a_a m r 


ZAGINĘŁA 
matrykuła wydana przez Gimnazjum 


Nr. 279 


Bezpłatnie! 


Redaktor Szyller- 
Szkolnik, (autor 
prac naukowych), 
określa cherakter 
zdolności i prze- 
znaczenie bezin œ 
teresownie, Napisz 
imię, nazwisko, — 
miesiąc urodzenia, otrzymasz anaa 
lizę darmo. Poznasz kim jesteś, kim 
być możesz, Warszawa, Psycho: 
Grafolog Szyller-Szkolnik, Now'« 
wiejska 32, m. 6. Znaczkami poczto- 
wemi 75 gr. na przesyłkę załączyć 

Przyjęcia osobiste płatne 
godz. 11—7 wiecz. 


Czytelnia „OŚWIATA“ 


6-go Sierpnia 34 w podw. 
poleca nowości beletry- 
styczne ostatniej doby 
dla młodzieży, oraz dużywybór 


L] 
a 
LJ 
a 
a 
H 
pomocy szkolnych. Cena 1.30. - 
u 


STENOGRAFJI 


polskiej i niemeckiej wyucza sys łe 
mem uproszczonym 


Henryk Berman 


ul. Piołrkowska 166 
m. 3. Tel. 73-13, 


' Informacje i zapisy pocz. od 6—9 w, 


AZDASSA 


l erates 


|Institut de Beauté 


Anna Rydel, 
(Diplomée de PUniversité de Paris) 


Cegielniana 19, m.8. tel. 69-32 


Godziny przyjęć dla Pań i Panów 
Pielęgnacja du i włosów. Specjal- 
ne masaże twarzy i ciala, Masaże 
odtłuszczające Usuwanie zmarszczek 
brodawek, piegów, wąarów i innych 
defektów cery. Usitwanie włosów 
elektrolizą. Elektroterapja. (Arsowa- 

dalvanofaradyzacja), Kwarc, Solux. 
Helioterapja. Farbowanie włosów 


HAGGIS 


Kto chce mieć zdrowe dzieci 


i korzystać z świe 
żego powietrza, to 

proszę przynieść 
wózki dziecinne do 
pokrycia ceratą! 


TAPICER 
l. wyci 


„ Połudn owa í 


BOSS 


(Z 


dziny lub za 70 zł. miesięcznie, Od- 
niedziele 16.45, 18,45 i 21. zt zy "Pa A. Rothert na imię Aliski Szmid- 
Początek seansów dla młodzieży dypl. nauczyciela rab y henni © Vojtiock Esne tówny uczenicy V kl, 1623 20PCOMORSKIE | 8 
E at DST w RA iaie- || Ja Zalcmana ! za POMORSKIE $ 
ziele o 13 i 15-e ul. Cegielniana 54 z ZGUBIONO >4 + 
Tańców najnowszych wyucza się bez | H CIAGU kl na ulicy, Przędzalnianej legitymację | $ Laktady Ceramiczne 4 
ZBRENUKUKENENUNNNI względu na zdolności w ciągu 8 lekcji | miesiąca i pod gwarancją wyklucza- |zapomogową z P.U.P.P. za Nr. 43258|@ Tow. Akc. w Grudziądzu © 
w grupach i pojedyńczo. Początek kur |404 absolutnie wszelkie ryzyko, wyu- wyciąg z ksiąg stałej ludności m. Ło-|$ POLECA: + 
E ZA GROSZE 8 5 su 4 listopada. Informacje od 5 do 10 w, | SZa, praktycznie na samodzielnego | dzi na nazwisko Biny Kac, zam. w|4p W 
buchaltera-bilansistę, rzeczozn. z wyż- Łodzi przy ul. Skwerowej Nr. 20,| PALCA KĘ + 
i Se. mielee SIE? d CANCAN NTN |dye przemysł. Kośczącym swiadse. |0127 $ołówką zł. 10 askawy zna- g HOLENDERKĘ $ 
gi” > okumenty za 
-- Ja : S (cĄ) twa. Bliższych informacji: wieczorem zuj Z GOT wsk alres RZYMS + 
- REPERACJE i PRZERÓBKI - 7-9, Piotrkowska 183, icp 1566 | wysaścodzeniem pod wskazany adres g WIEŻÓWĄ $ 
. 4 ' 
a Radio aparatów = Całkowity m aa 32 
- — 2 Doniesienia rozmaite $ ck b $; MORE >4 
- na wszelkie typy. -- K T] R$ TAŃ CA o D H a, DA 2: PSE. o b |ę KOMI OWE R 2 
=“ Reperacje akumulatorów EM | wyucza bez względu na zdolności W%NQOOQOQY0030000099000990% Trzęsowskiej ul deja dj c „85, z PR mont —dj $ 
El SAMOCHODOWYCH M | dypl, naucz. D. FRYDWALD DZIECKO | AE A raa w E tee © CENY ZREDUKOWANE. 4 
M ~ Południowa 10 dziewczynka 7-dniowa nie Shokha - zniża ge reebok 132 5 1633 $ ++ 7704 
66 może być oddana na własność bez- | śenbaum, Piotrkowska CZĘ 3090977 
m ?9 w ŚR BL Y © EH | Początek kursu dn. 4 listopada zapi- | dzietnym rodzicom. Zgłaszać się w 
ą P P 
m... Cegielniana 6l. .". H sy od 12 — 10 w. godzinach od 10 rano do 12 i od 3-6 
OZUNENZDANNEGANNNE | UWAGA: Dia związków 50 KI. OPO CA 
: Dla związków 50 proc. rab. 1620 
miesięczna „Głosu Polskiego” ze wszystkimi dodatkami Jednoszpaltowy milimetr wysokości w tekście (strona 5 szpalt) 40 groszy, 
Prenumerata wynosi w Łodzi zł. 5.60, za odnoszenie — 40 groszy; z prze- Ogłoszenia. przed pe. tet Zo groszy, zaręczynowe i zaślubinowe ryczałtem 10 złotych, 


syłką pocztową w kraju — zł. 6.50; zagranicą — zł. 10.—, Nekrologi po gr. 30 za 1 szpalt. wiersz. milim. (strona 5 szpalt). Ogłoszenia zwyczajne po tekście 


iejsze 
(strona 10 szpalt) za wiersz milimetr. 10 groszy. Drobne — 12 groszy zawyraz (najmu 

1 zł. 50 gr.) poszukiwanie pracy 10 gr.za wyraz. Zamiejscowe droższe o 50 proc, zagraniczne 
o 100 proc. Stałe ogłoszenia kin, teatrów, i lekarzy podług umowy: 


KONTO CZEKOWE w P.K.O. Nr. 61-119. 
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Redakcja i administracja Piotrkowska 106, Teleion centralny 10.1-99. Redakcja 
nocna i drukarnia Piotrkowska 86 telef. 10,799, Redakcja otwarta dzień i noc bez 
przerwy. Administracja od 8 do 20. Redaktor przyjmuje od 17—18. 
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W drakarni,własnej „Głosu Polskiego" Potrkowska 86 


Redaktor i Wydawca: MARCELI SACHS. 


